
ROK V Nr- 61 (1071)
Z I A Ł Y

Wilno, Wtorek 16-go marca tQ26 r.
R d a k c j*  i A d tn ln ta tr a c ja  u l. Ad W itk ie w ic z a  4 , c i w t r t a  o d  O d o  3 , T elefow y; r e d a k c j i  2 4 3 , adn>in  s t r  »cjt 2 2 8 , d ru K a r tn  «

8 A R A N O W IC £ E  — ui. Szosowa 172 
PR A SL A W  — ui, 3-go Maja 64 
D U K SZTY  — ul Gen. bcrbeckiego IG 
D U M Ł O W iC Z E  — ul. Wiieńsk* 1 
G Ł EB O K ^E — u!. Zamkowi, 80 
G R O D N O  — Piać Baiorego 8 
KAMIEŃ K O SZY RSK I — Związek Ziemian 
LIDA — ui. Majora Mackiewicza 63

N IE ŚW IE Ż  — ul Ratuszowa 1 
N O W O G R Ó D E K  — ul. Mickiewicz? 20 
N O W O  ŚW .ĘCłA NY — ul. Wileńska 28 
P O ST A W Y  — ui. Rynek !9 
ST O ł.H C E  — ul. Piłsudskiego 9 
ST. SW  ĘCi-ANY — ul. Rynek 28 
Ś W IR  — ul. 3-go Maja 5 
W ARSZAW A — Nowy Świat 4 6 - 1 4  
W f LEJK A  P O W IA T O W A —ul. Mickiewicza 24

P R E N U M E R A T A  m iesięczna * edaoswaitein ao ai tun  ku . z przesyłką jiopstową 4 zł. 
zagranicę 1 zi. Komo czekowe w P, K. 0. N r. S02&9

W  Bpraułiłtói detalicznej c»na pojedynczego o-m  15 g ro s z y , 
O p ła ta  p o c z u w a  uiszczona ry c z a ł te m

C E N A  G tifc O ś Ł E N - W iersz m ilim etrow y jednoszpaltowry na stron ie  2-ej i 3-ej 30 ? r 
za tekstem  10 <rosgv Kronika reklam ow a lub  nadesłani 40 gt-. W n -rh  św iątecznych 
oraz 7.  prow incji o 25 proc. drożej O głoszen ia  cyfrow e i tabelow e o 25 proc. drożej.

U k res ui z1 em skiej wędrówki.
S e jm  1 R ząd *
Posiedzenie Sejmu.

Dziś w arcybiskupim groazie O* 
strobrumskim składamy do grobu 
śmiertelne szczątki na$zego Pasterza, 
który, uniknąwszy cudem bezecnej 
ksźii bolszewickiej, od wszystkiego 
świata katolickiego w elbiony i czcxo- 
ny, w niezłomnej służbie Wiary—jak 
żył, »»k życia dokonał.

Urodzony w Kieleckiem pod w.o- 
sitową strzechą sobie zawdzięczał 
wszystko, co go wywyższyło zarów­
no w hierarchji kościelnej jak w spo­
łeczeństwie polskiem Sędziwe lata nie 
odjęły mu energji, me wystudz:ły 
serca, nie zaciążyły w naimniejszej 
mierze na przędz,wnie giętkim i w y­
soko nad ziemski paoół i jego spra­
wy wzoijającym się umyśie. Wiedział 
Oiuec Święty komu powierza niesły­
chanie drażliwą! subltlnąmisję: pod­
trzymania w Polakach amerykańskich 
chwiejącej się karności katolickiej, 
wubec amerykanizowania tamtejsze- 
go Kościoła na ziem .-eh gęsto emi­
grantami z Poiski zasiedlonych A i 
podczas blisko czy nawet pizeszło 
czterdziestoletniego pobytu w Peters­
burgu, gdzie sprawy wiary ze spra­
wami naiodowościowtmi tak bywały 
n.eraz zaprawaę tragicznie, spiecione 
—jakże często wielki takt arcvb’skupa 
C  epiaka, jego niewyczerpana dobroć 
i wyrozumiałość rozcinały węzły gor- 
dyjsk.e, zdawałoby stę na wieki fatal­
nie zgmatwane.

Śmierć nieubłagana pozbawiła nas 
Pasterza, którego by w całym naszym 
kraju ze wszech stron błogosławiono...

Pomimo, że w ciągu 27 lat profe­
sorem bvł Akademji Duchownej w 
Petersburgu, nie było w zmarłym ar- 
cv pasterzu ani cienia zaskltpienia się

w tormuiki suchej i oderwanej od ży­
cia nauki. Wręcz przeciwnie, zawsze 
rwał się do życia, do torowania ście- 
ż(k nauce Chrystusowej, do głosze-

mądrą miłością. W dzisiejszych cza­
sach, osobliwie w dzisiejszych cza­
sach wytrawność, wyrobienie, la 
właśnie mąctra miłość zmarłego Arcy- 
pasterza byłyby tu na stolicy bisku. 
piej w Wilnie oddały skłóconym na- 
wzym siosunkom społecznym — a i 
politycznym — nieocenione usługi.

Ciężkim ciosem jest dla r,as Je­
go  zgon. Mi>śl uporczywie wraca do 
potrójnej trumny, tam za Atlantykiem 
na wieki zagwoidżem j. Grzebiemy 
wraz z tą trumną — tyle nadziei, ty- 
le  goiących oczekiwań, całą radość, 
której nie sądzone było wybuchnąć 
w uroczystym dmu ingresu!

Odpiowadza Go do grobu cały

Uchwały Rady Naczelnej 
P. P. S.

ni, ra n ,js,ers,y<h sa k a ch  ludzko- kler P<-:skl- 0 4 « ® f 8 ®  0 o  *> Br0’
bu najdostojrejszy przedstawiciel
w skizeszorego  Państwa Folskiego,

ści potężnego słowa Ewangelisty:
•Martwą będzie 
uczynków!*

Wiara wasza bez
prezyaent Rzeczypospolitej Tiumy
ludu towarzyszyć będą konduktowi 

Pam ęmą też na zawsze pozostała przez miaslo całe< UiOCzyste mcdły
wizytacja pasterska dokonana przez źałobne oflpravvlone będą w Bazylice g |

w galowej auliks. Oepiaka niebawem po wyniesie­
niu go do gouności biskupa sutra- mowach świecklCh oiyje wic|ka poS. 
gana Mohdewskiego. Pamiętną pozo- w£ zesz,eg0 do grobu luminarza' 
stanie na zawsze meustiaszoność

uniwersytetu, w

na zawsze 
Pasterza, mewahającego się ant cjjwili 
pod .opiekuńczym* wzrokiem rząctu 
carskiego, śledzącym pilnie każdy kiok

Kościoła. Modlitwy, mowy pogtzebo 
we, światła rzęsiste, w ień ce, kwiaty 
wszystko, na co żałość ludzka zdo­
być  się może. będzie opromieniało

jego, przemawiać do wiernych tak, ce|ebr(; pogrztbowł! u lfUITlliy s.p . af 
jakby tylko o k o  Opatrzności nad cyb)skupa Cleplaka. 
uim i nad niemi czuwało. Przebrzmi bicie we dzwory; świat-

Pod po orami spokoju i wielkiej ła pogasną; powiędną kwiaty . Trwal- 
skromności czuwał w  ś. p. arcybis- sza po nad te pietyzmu i czci ozna- 
kupie Cieplaku przytomnie ib ezw y t-  ki pozostanie karta w az.ejach Wil- 
chnienia duch ochoczy do czynu, na, zapisana > no  żalem ., głębokim 
plemienny, nieustępliwy w dobrej szczerym żalem. Arcybiskupstwa wi- 
sprawie, dla złej jalc bicz Boży nieu- leńskiego dziejów pierwsza karta, 
błagany. Krzyż na niej tyiko czarny.

Z ludu wyszedł i lud kochał — Taki. była Boża wola.

PROCHY MĘCZENNIKA ZA WIARĘ i POLSKOŚĆ w WILNIE
Warszawa ku czci Arcybiskupa 

rręcł-ennika.
W niedzielę stolica Polski—War­

szawa—złożyła hołd ostatni docze­
snym szczątkom obrońcy wiary ka­
tolickiej i polskości, — arcypasterza- 
tułacza, ś p Cieplaku, hołd ostatni 
w wędrówce na tej zten i.

O  godzinie S mej ranc przenie­
siono irumnę co  kościoła św. Piotra 
i Pawła gdzie zaciągnęli wanę hono­
rową Dowborczycy oraz straż ładu 
i po-zą iku.

O  godz. 10 i pół rano nabożeń 
S'wo żałoDtie odp.awii J. E. ks. kai- 
dynał Kakowski w asystencji J. E. 
biskupa Gąha oraz licznego ducho­
wieństwu. Żałobną egzortę wygłosił 
ks prof. Sziagowski.

O  godzinie 4-tej nastąpił! exspor- 
tacja zwłok na dworzec Wileński.

Dov* borczycy, Hallerczycy i Skauc 
wzięli trumrę na ramiona i złożyi. 
na wozie żałoDnym, poczem rozwinął 
się imponujących rozmiarów kondukt, 
kióry otwierała szpica poi.cji konnej. 
Z a szpecą postępowała młoazież aka­
demicka i szkoina ze sztandarami, 
braciwa ze wszystkich świątyń s to ­
licy, cechy, towarzystwa, j^k Katolic­
ki Z w Poitk, Cz. Krzyż, .Cykliści, 
Wioślarze, kempanja policji z orkie­
strą, Dowborczycy,- Hallerczycy, So­
koli (z  oikicstrą), skauci, strze ec, 
111 ci szwadron 1 p. szwoleżerów, 
awie komparje 36 pp„ oikiestra 30 
p p., wieńce, duchowieństwo świec 
kie i zakonne z biskupem Gaiłem. 
Godlewskim i Roppem na czeie (J* 
E kardynał Kakowski i J. E. biskup 
Szcześn ak odprowadzili tiumnę do 
Marszałkowskiej), wreszcie—wóz ża­
łobny ze zwłokami, prz' kiórym 
kroczyli Dowborczycy i Hallerczycy 
z obnażonemi szablami, za trumną— 
rodzina, przedstawiciele rządu, sejmu, 
senatu, miasia, generaiicja, senaty 
akademickie i t. d- Zamykał kondukt 
1-y dywizjon artylerji konnej pod 
wociz. pui. Olcho wicza, za którą 
postępowały tłumy warszawian.

Przed kościołem po-bernardyńskim 
wóz ze zwłokami zatrzymał się a ze 
specjalnie wzniesionej mównicy ża­
łobne przemówienie wygłosili ks. 
pos. Wyrębowski, imieniem miasta 
prezes Rany Miejskiej sen. I. Baimiki.

Dworzec na przyjęcie do>tojnych 
prochów aicypasterza przybrano w 
kiry zieleń, a drogę wysłano jeuliną. 
Nad głównem wejściem widniały in­
sygnia arcyhiskup e.

Po zajęciu z wozu Dowborczycy 
i Hallerczycy złożyli trumnę w wa­
gonie—kaplicy, w której na zaimpro­
wizowanym ołtarzu płonęły świece 
przed wizerunkiem M B. Często- 
cnowskiej, a ściany pokrywały wieńce.

Po odprawieniu modłów i odśoie- 
waniu przez chór alumnów ,Saive 
Regina* — wojsko zaciągnęło wartę, 
kiórą pełmio oo chwili wyruszenia 
zwłok na wieczny spoczynek do 
Wilna.

W tym że poc;ągu wiozącym do ­
stojne pi ochy wyjechali z Warszawy

Miejsce, udzie spoczną zwłoki s.p. Ąrcy. 
b iakupa C ieplaka znajduje s,ę  jak to  w id ;ć  
na rysunku, w niszy w  lew ej nawie Bazyli­
ki Św. Stanisław a, Roboty nad  p rzygo to ­
w aniem  G robu prow adzone przez Dyr. Ro- 
bó i Punlicznych pod kierownictwem prof. 
Ju ijusza K łosa, w czoraj zostały nkońcrono-

J. E kardynał Kakowski, arcybiskup 
Ropp, biskup Tymieniecki, arcybiskup 
Prztzdziecki, biskup Nowak, biskup 
połowi Gall, biskup J ibłrzykowsk,, 
biskupi wschodniego obrządku Ku 
cyłowski i Bocian oraz kapucyn O. 
Viator.

Na ziemi Archidiecezji Wileń­
skiej

O  godzinie 11”  zajeżdża pociąg 
n* stację L py.

Szalejąca zadymka śniegowa me 
zdołała zatrzymać licznych rzesz zdą> 
żąjącvch na dworzec, aby odciąć hojd 
n ochont śp. arcybiskupa Cieplaka. 
J. E. ks. biskup Jabłrzykowski w o 
toczeniu ks. proboszcza Haraburdy 
oraz ks. Oleszczuka odprawił krótkie 
modły.

Ks. Oleszczuk, probosz parafji w 
Surażu jako pierwszej położonej na 
granicy archidiecezji wygłosił podnio­
słe kazanie.

Miasto reprezentowane bj ło przez 
burmistrza oraz radę m astz. Wszyst- 
k e cechy, związki zawodowe oraz 
mne orgarizacje wys'ąpiły ze sztan- 
daramr spowitemf kirem. Komenda 
powiatowa policj. wystawiła wartę 
honorową.

Na trumnę złożono ‘dwa w.eńce. 
Pizy oźwtękach marsza żałobnego Który  
wykonała o'kiestra koiejowa po- 
ciąg ru s z y ł aalej.

W Białymstoku.
W pół godziny później, ża»obry 

pociąg ; staje w Białymstoku. r Z za 
chmur wyjrzało słońce zalewając pro­
mieniami oworzec umajony zielenią 
i sztandarami przesłoniętemi krepą 
żałobną. Jak w Łapach tak i tu tłu­
my wiernych oczekują, aby wznieść 
modły z? duszę pierwszego arcybi­
skupa Na peronie spotkali pociąg 
ks. dziekan Chodynko oraz przedsta­
wiciele władz na czele z v wojewodą 
Korasińskim, prezydentem Filipowi­
czem, oraz gen. Rómmltm. Dwie 

(D alszy  ciąg n a  stronie drugiej).

@ p o jz u liiM iii kompromisu.
Poufne posiedzenie Redy Ligi.

, GENEWA, 16.111. Pat. Szwajcarska agencja telegraficzna donosi; jutrzejsze posiedzenie Sejmu od- 
O godz. 11 ej przed południem zeorała s ę Ruda Ligi Naiooów na posie wołane nie zostało, jednakże z 
dzenie poutne celem zbadania różnych możliwości, któreby pozwoliły pewnością sądzić można
wyjść z obecnego impassu. że wobec niew-yjaśmonej sytu-

Y/edług powszechnego przeświadczenia dzień dzisiejszy winien przy- ach w Genewie jut, o się nie
nieść rozstizygn ęcia zagadnienia. Położenie oceniane jest naogół jako dość odbędzie. M a rs ^ e k  Rarai odbył
korzystne. w dniu dzisiejszym konferencję

Otrzymuje srię nada uporczywie wiadomość, że Szwecja zrezygnuje z przywódcami stronnictw, kić 
ze swego niestałego miejsca w Radzie, tak, że ogóine Zgromadzenie rzy wypowiedzieli za przesunię- 
p.zysiąniłoby do nowych wyboiów, a »o umożliwiłoby wybór przeasta- # n i  terminu posiedzenia Setmu. 
wicieia Polski. To .ozw ązam e nie wydaje się- nieprawdopódoonem. Spo­
tyka s'ę o.io jednak z krytyką zarowno ze strony polskiej, gdzie uważane 
iest za “ Podpowiadające godności Ligi Narodów Polski jak i ze strony
niemieckie/. ‘ MCaRSZaWA 15.111 (tel. w ł.

Kiyiyki niemiecka zwraca się przedewszyslbiem przeciwko rema wy- Słowa). Dnia 14 go bm., obra- 
borowi, widząc w mm manewi, mający na cetu obejście danych Nr-ri.- dowała Rad? Naczelna PPS. i 
com zapewnień - powzięłz następujące uchwały:

Nowe miejsce, lub dymisja jecnego z cz1onk6».
GENEWA. 15.111. Pat. 'Przedpołudniowe tajne posiedzenie Rady nie cia'',styr żnych prace rządu posu- 

zos.ało uk mczone, wznowione jest pop, łuaniu. Dyskusja toczy się do- w?'jr ri^ ao,.?>d w sposób o 
koła Gwuzh koncepcyj: stworzenia nowego niestałego miejsca w R, j*ie wie,e /a powolny, Poszczególne 
Ligi lub dym.sji jeemego ź. obecnych członków Rady, aby rym sposobem, podlegały w piywom kias
zgromadzenie wobec zdekompletowania Rady musiało ją uzupełnić nowe- Posia<%jących Wś ód wielu 
mi wyborami. W ten sposób miałaby wejść do Raay Ligi—Foi^ka. Obec- SIrorniclw n>? udawano sobie 
nie rozpatrywana jest poaonno niożliwość ustąpienia &dwuch członków ?Praw>'» że Państwo stoi na 
Rady, ab> & misję U.idena uwoimć oa Komenb-uzy wyłącznie je^o ooiy- pr° ? u !:atastrofy. Wobec tego 
czących. Jest to podobno nowa koncepcja delegacji niem eckiej meołiętnje ^ acl' • Nacr.dna uznaje za ko- 
wiozącej ustąpienie samego tyiko Undena. Nashój Uenerwowin-a zmn.cj- r ieczn0*ć bezwzględną: 1) uru- 
szył Się nieco. Największe piawdopoćobienstwo ma zdaje się nowy p.an chom!' nit‘ rcbót p jb i  cznych i 
Uióry przewiduje dymisję Undena. budowlanych

Benesz ustąpi miejsce Polsce.
GENEWA, 15.111 (PAT). Dziś popołudniu odbyło się oosteazenie 

P 'Ł 2 d s ta w icie li państw', wchodzących w skład Małej Enlenty, kiórzj w /- p ^ ^ J f j ą r y c i i  uu
razili gotowość zrezygnowania do jesieni z piastowanego przez B-nesza świadczeń na rzecz Skarbu; 3) 
mandaiu w Radzie, aoy umożliwić Zgomadzeniu Ligi przyznanie ewentu- Podprowadzenie w praktyce 2de- 
alne fpgu manaatu Poisce. Państwa, wchoozące w  skład Małej L.i enty cy'Jowa^e, redukej. budżetu w 
oczekują jednak, że we wrześniu jeaen z n k h  będzie znowu wybrany do Pierwsz''n> rzędzie wojskowego 
Raay. Krajem tym będzie prawdopodobnie Jugoiławja. W nre.sce Szw? 2 Uvv zgię jnier,|em polrz. b pra- 
cji, która ziz^ka się również swego mandatu, ma ws.ąDi* Holandia lub row n,‘c6w pańsrwc uych; 4 str*. 
któieś z państw skandynawsK ch '  nowczą zmianę polityki admini-

. . .  stracyjnej i narodowościowej
Narady w hotelu „Bergues“. oraz istotną walkę z nadużycia-

; O F N P 'A  1-111 (PA! . D r t  odtoly  *  M  poufne v  S p S u Z T j
p „De,8 ues“ . *  Dier- s n J brali u d . .a | BrianU, Cr mperlal,,, M tllo w w k a m tw . rob I C .c i o
S T S i J t e ,  w drugiej ucresrn.cyli: Bon- Sada Nacr, na w y ra l „ , c  pel-
cour, v a n a e rv . iae, iN incz.cz i tte n rsz. ne zaufanie CK Wr i 2PPS o ra z

W toku pierw., e, narady starano się wy .zeć nacisk na Brazylję, a że- mimstrom socanstycznym ocze- 
by wyorf ła *wo,e yeto w sprawie przyjęcia Niemiec. W wymku tej n Luje, ż kięro« ucz. ła ze pa-, 
Instrukcje )r Ci? zwr6cić się d o  swego rządu po D o n o w n e  tyjne w sposób stanowczy o-

R h Tu rpf  e* narady zastanaw,ano się r.fla z?D ew ri?rtiem  m ie jsca  należącym  do koalicji rządowej”, 
w Raazir Małej Entencie po zrzeLzemu się m an d a iu  przez Benesza, ustala że k lasy  pracujące doszły do o- 
s ,  b o w ie m  coraz sili leji^og ąd  że dwoma delegatam i którzy zrzeKnąsię statecznych g .a r.ic  sw y c h  o fia r,  
swjcn nianda.ów w Radzie będą Benesz i Unden. Chodziło < tc, Od n.ezwjocznego podfeSa
* 3t en‘a f f iy  WyDOrach n,e trac iła  swego tniejsSa wykonania wyż, wymienionych

j . rzeczą p.awaopoJobną, że manaat po Beneszu otrzyma postulatów uzależnione być mu- 
incziCŁ sz^ dalsze losy koalicji rządo-

azylja nie córa veta, wej zgodnie z uchwałami XX go
GENEWA 15 tl| PAT, Nfc dzisiejszrm poufnem posiedzeniu Rady wrl Ncnjjiesu Pariji. 

wo4ałc sensację oswiaocz nie d« legata Orazylji Mellc Ib. ncj, i otrzyma* od Vk Oniu dzisiejszym Rada
*wego instrukcje v*tdVrig :tórych godnoić narodowa nie pozwi a pToso. Nar7“’na P P SŁ r>t ‘ rin > a 

wac £ .azyiji ia przyjęciem Niemiec w obecnie wytworzonych wa fankach kom- , adowała nad
pror-isu t. r r  bei, udzielenir s atego mejsca B,az>iji Oświadc.eme to wzna- s,Dr‘ warnl orgamzacyjnemi i mię- 
wujące veio B-azylj! pr.eciw przyjęciu Niemiec wytw* iza nowe trudności zdvi dzj innemi owawiano sprawę ob- 
powoduje cofnięcie sif do sytuacji z przed tygodnia ’ * chouu l-szego maia

enie robot
na wielką sicalę 

oraz rozszerzenie jnnych form 
pomocy dla bezrobotnych; 2) 
zdecydowane i stanowcze po- 
ciągnięcie klas posiadających oo

Posiedzenie Komitetu 
Ekonomicznego.

Rezultat obrad Rady—zniechęcenie.
GENEWA. 15 III. Pat. D ’ .siejsze popołudniowe poufne posiedzenie 

Rady Ligi Narodów trwało przeszło trzy godzmy. Rozpoczęło «ię ono o 
godz. 17, a skończyło po godz. 20. C-łonkowie Radv złożył/ euyme ARsZAWA 15 III. (tel. wł, 
krótkie oświaaczer.ia. Briano powiedział, że sprawa nie jes* .a ia tw lcn i ^ lowa'> Ju,r?  oobędziesię posie- 
Benesz zaś dał do zrozumienia, że sptawa źle stui. Na twarzach w szyst ̂ zen'e Komitetu Ekonomicznego
kich członków widać było zniechęcenie co nasuwa przypuszczenie rż v y- millistlów na którem będą roz-
mk narady nie był nadzwyczajny. ’ ważanę zmiany niekió-ych posta

Plenarne zgromadzenie Ligi we środę
GENEW A, 15111 Pet. R. da Ligi p o s t  m ó w iła  o d ło ż y ć  p o s ie ­

d z e n ie  p le n a r n e  Z g ro m a d zen ie  a o  środy rano.

nowirń w spawie pomocy opa­
łowej dla bezrobotnych

Ostateczne fiaseo litewskiej intrygi.
Przemysł wojenny.

, WARSZaWA 15.Hl. (tel.w ł.
- — Słowa). D ł  s w  sali muzeum

GENEW \  15 II PAT. iieleg«rja Dolska otrzymała nd Scialoi, jako Drze- przemysłu wojennego odbyta 
wc nnajcego pcjrzedmej sesji Ridy Lig noię w której prz< wodmcząry za- Się konferencja prasowa pod 
v ladaaua. it  Rada po rozpatrzeniu dok inert >w uznata ncvdi ■ n r , | ' ’ . ■ . _ K (iju
wski za wycierpi n y  W  ten sposób cala • orrwT zUo9",ała zamKmeta P° ‘Sko ,lte- DTZewooniC‘Wfm g^r Kt.na.2cw- 
. I IIII II I stoe£0 Gen. Norwid Neugeba-

Demonstracje komunistyczne w Berlinie. przemysłu wojennego w Fol-

BERI iN ib it l .  P a T  Wczoraj odbywały *ię 1u przez f S o f e ł S S S E
demo.isiracje socjalistó'*' i komun.«tó% jako tbż i Reichsbahnerów prze w tei dziedzinie. l 'o  ucmterencii 
ciwko przyznaniu odszkodowań rodzinom byłych panujących Jak donoszą przedstawiciele p n s v  udali sie 
dzisiejsze pisma w samym Berlir e Jiczba osób, która podpisała listy do fabrvki .Pocisk* w celu ie 
plebiscytowe wynosi 1.099 tysięcy. zwiedzenia.

Owoce demokracji.Sytuacja: skarbowa Francji.
PARYŻ, 12/iil P. T. Minister ł indr.sów Peret w wywiadzie z przed- WARSZAWA 15111 Uel w ł

stawiciel.m Petit Pa.ir.er ośwuoczjł, tp  sytuacja skaroowa nie jes. tak Słowa). Z Łodzi donoszą: Przv 
zła. W oniu wczorajszym scentrai;? « ,j to w Ministerstwie subskrypcję sprawdzaniu liczb« bezrooo^- 
bonćw obrony narodowej przekrac.ijącą urnę 74 m ljony franków dzień- nych którym wvpłacono zasiłki 
nie. W jaknajsz: bs/ym czasie n i uster zbaoa nowe źródła docnodów na ujawniono, iż otro* ta ilość n- 
pokryce wydatków budżetowych. Donośne propozycje z początkiem koficznych włościan poojtla za 
przyszłego lygodnta zostaną ztozoni Ranzie Ministrów, a w Izb ie m.- pomocą sfałszowanych zasw.aa-

cceń zapomogi Wypaoków ta­
kich w ykry to  5000 PrzeDrowa- 
dzone siedz'wo stwierozito it-

| przyszłego — ---------------------------
1 iiister pii.easta*vi je w połowie tegoż tygodnia

jEstonja zapłaci odszkodowanie
gj ^  Według wiadomości nadesłanych z Rewia, socjaliści nie zebrali do- w(^j|&w’e śWiadofcte fałszowali
statecznej ilości głosów, w celu powstrzymania ogłoszenia ustawy, o od- -zasw,a_ cze,,,a r«kom ycn  beyro-
szkodowaniach za wywłaszczone majątki. Wooec tego ustawa wchodzi w k0 *0}'0}1 .w zamiar za obietnicętycie. p o p ic ie  >ch kanaydiłtur pf7y ^

.• -  -. «R-

źyciC* p u j i a i u c  t u i  R d llU j

Baron Schiling, w imieniu frakcji nemieckiej oświadczył w sejmie, że Porach 8 IT)innych.
Niemcy 1 nieustaną w waice o sprawiedliwe odszkodowanie za zabrane Dolar W W a r s z a w i e
majątki. i t .

Według wiadomości zaczerpniętych z kół dyplomatycznych, stano- W7.RSZ.AWA 13 m Uel w ł  
wisko rządu Rzeszy, w sprawia wywłaszczenia obywateli niemieckich w Słowa). D  iś doi i r  w  o b r c - 
Estonji, jest naoai meprzf jednane. O  ile Esionja me zgodzi się „ a pełne fa c h  m ię d z y o a n k o w ic h  7 81 
odszkodowuine obywatelom Niemiec, należy stę liczyć z poważnym kon- E a n k  P o lsk i  p.aci* 7 t J  

i llikteni edtońako-niemieek.m. ’ /
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(Początek na stron ie  1-ej). 
Orkiestry wojskowe odegrały kolejno 
pieśni żaioone. Na trumnie złozono 
liczne wieńce.

ECHA KRAJOWE Objęcie gramcy przez 6 Br, Kop.

Sokółka i Grodno składają hołd.
Na dworcu w Sokółce pociąg o- 

czekiwał staiosla Wolicki, burmistrz 
Githel, komendant policji Szemreck', 
mjr. Burhardt oraz l.cznie zeorani K o ­
lejarze i mieszkańcy miasteczka. Po 
odśpiewan u mediów przez miejsco­
we duchowieństwo i ż łoźenu wień­
ców pociąg rusza w kierunku Grodna.

Punktualnie o godzinie 2 zajeżdża 
pociąg na dworzec grodz'eńjki. 0r- 
kiestry grają marsza żałobnego. Na 
peronie oczekują dziekan grodzieński 
ks. sen. Żebrowsk', starosta Rogole- 
wicz, prezydeni Stempmewski, gen. 
Berbecki, organizacje zwązków i licz­
ne tiumy wierry :h. Wśród skupionej 
uwagi ks. sen. Żebrowski wygłasza 
podniosłe przemówienie, poczem na­
stępuje złożenie wieńców Gwizd i
pociąg rusza.

Na Ziemi Wileńskiej.
Staraniem Landwarowskiego ko­

mitetu powitania zwłok ś p. Arcy­
biskupa C eoiaka zbudowano bramę 
tryumfalną. Zbliżający się pociąg 30- 
w tał Komitet wraz z licznie zebraną 
ludnością śpiewem.

Dziekan trocki ks. Malukiewicz 
wystąpił na czele duchowieństwa. 
Miejscowe władze administracyjne z 
burmistrzem n t  Trok p. Budrewiczem 
oraz hr. Tyszkiewiczem, właścicielem 
Landwarowa. Policja, szkoły i przy­
sposobienie wojskowe w szyku do­
pełniały .mpanującej całości. Na dany 
przez zawiadowcę stacji, znak pociąg 
rusza powoli do W, ilna żegnany przez 
tłum biegnących po obu stronach 
wagonów dzieci.

Widok ten wzruszył do głębi, ja- 
oącego ze zwłoKami długoletniego 
kamerdynera s arcybiskupa, starego 
Grzegorza, którzy tamując łzy zwrócił 
się do ooecnych w te słowa:

„Takeśmy z Nieboszczykiem po 
Syberji jeździli, tam chłopcy też b.egli, 
a On ich błogosławił. Teraz duch 
Zmarłego błogosławi te dz.eciątka*. 
Mówiąc te słowa zatkał poczciwy s ta ­
ruszek chyląc swą siwą głowę.

Zwrokl Pierwszego Arcybisku 
pa w Wilnie.

Od kilku dni całe Wilno katolickie 
przygotowywało się do wzięcia udzta- 
m w uroczystym pogrzebie męczen­
nika za wiarę . polskość ś. p, arcy­
biskupa Cieplaka. Droga, którą dziś 
będzie szedł żałobny kondukt uma­
jona zielenią, przybraną sztandaram 
źałobnemi, Dworzec kolejowy, gdzie 
przez całą noc wczorajszą będą stały 
zwłoki arcypasterza w urządzonej z 
wagonu kapdcy, udekorowany festo- 
nam' z jedliny.

Na peronie zebrali się przedsta­
wiciele władz duchownych na czele 
z J E J. E. *s. biskupami Michal- 
kicwiczem i Bandurskim, ptałatami 
Saw ckim i S?dowskim, właaz admi­
nistracyjnych z p. wice-wojewodą 
Malinowslcim i komisarzem WimHo- 
rem, nrasta z wce-prezydentem Ło- 
kuciewskim, sądownictwa prez*-. m 
Szczepkowskim, prok. generalnej prez. 
Kopciem, Rady Ekonom prezes. Sta­
nisławem Wańkowiczem, azienn.Karzy 
prezesem K. Bukowskim oraz wieiu, 
wielu przedstawicieli organizacyj, 
związków, zrzeszeń i stowarzyszeń.

Władze wojskowe reprezentował

Wizyta „Reduty“
Nowogródek, 12 go marca.

— Korespondencja Stówa —
8-go mieuśmy Redutę. „Siostry4 Sie­

dleckiego święciły swój nowy triumf. 
Tłum i tłok był niebywały, co w 
znacznej części było i z winy orga­
nizacji. Ławki 10 o osobowe zaopa­
trzone zostały w  kartki na miejsc 15, 
wskutek czego połowa osób z miej 
scami siedzącymi stała. Dla porządau 
stanowczo na przyszłość należy nu­
merację miejsc ustalić przyzwolą, u 
wejścia kontrolę postawić bardzi. j e- 
neigiczną i skrupulatna, gdyż dużo 
osób wchodziło bez biletów, a ska­
sować nadmierny nadzór straży ognio­
wej której obecność mija z powoła­
niem, gdyż pełm tunkcję robienia w 
przejściach zamieszania, zamiast dy­
żurować w miejscach zagrożonych w 
wypadku pożaru, i nakoniec na miej­
sca stojące wyznaczyć jakiś „parter*, 
«paradyz» lub cgalerję, a me stłaczać 
tłumy w przejściach, co stanowczo 
wzbronionem być winno w ceiach 
nawet bezpieczeństwa. Tyle o stronie 
zewnętrznej. Wewnętrzna zaś przed 
stawia się, jeżeli można tak określ.ć, 
różnoko!orowo: *ie g łó w — tyle zdan 
oumiennych i o  grze i o sztuce 
samej.

Zainteresowany sztuką N ow ogró­
dek chce sprobo vać własnych sił i 
myśl, rzucona p-zez Dyrektora p. Byl- 
czyńskiero pizybiera juz formy realne: 
<Młody ias» Hertza w 4 aktach jest już 
na warsztacie pod teżysetją p* ŻJżar- 
skiego i w kwietniu ma być odegra­
ny. Czekamy.

2 marca rozpatrzył Sąd Okręgo­
wy Nowogródzki 10 spraw karnych 
przeważnie z art. 111 o szmegosiwo 
na rzecz bolszewików. Przewodniczył 
Prezes Sądu p Gołęziewicz, Sędzio­
wie p. Pawluć ■ p. W. Bułhak Oskar­
żał podprokurator p. Kałapski. B.ona i 
mecenasi p. Woynńowicz— Dymńrje- 
wa, który dla braku dowodów został 
uniewinniony, p Rożdiestwienski bro­
nił Nagórskiego oskarżonego równ.eż 
o szpiegostwo, (spr wa rozpatruje się 
przy drzwiach zamkniętych) również 
uniewinniono, gdyż nie było poważ­
nych dowodow. że rzeczywiście ao- 
nosił i cnaszym i waszym*. Janusz­

kiewicza (również bronił m. Rożdłe- 
stwiensk ) skazano na rok w ęden ia  z 
zaliczeniem aresziu prewencyjnego.

Sobolewskiego i Cybulskiego, z 
których jeden przyznał się do winy 
źe nie ideowo, ale za pieniądze, dla 
koizyści był na usługach wywiadu so- 
wieckitgo, drugi żaś nie przyznał się, 
choć bvły bardzo oociątające dowo 
dy przeciw niemu—oou skazano na 
5 lat więzienia.

Następnie najciekawszą sprawą 
oyła—b. oficera rezerwy Pawłowskie­
go osk. również z art. 111 ale o d ­
bywała się przy drzwiach zamknię­
tych, wiadomym więc tyiko wyroi.: , 
lat z zaliczeniem roku aresztu (JW

BU N IŁ O W IC Z E

Tak jak już poprzednio donosiliśmy objęcie granicy przez 6 Br. Kop. 
nasfąpiio w dniu wczorajszvm t. j. 15 bm. punktualnie o godz. Ii-ej w 
południe. Baialjony wymarszerowały z miejsc w kiórycn się organizowały 
już kilka dni przedtem do miejsca przeznaczenia Oddanie poszczególnych 
odcinków nastąpiło prptokularanie w obecności sta;ostów lub icn zastę- 
d c o w  i w obecności d ców baraljcnćw wzdłuż całei granicy. Pomieszcze­
nia rządowe i wynajęte zajmowane dotychczas przez policję na gramcy w 
całości przyjęte zostały pi zez brygadę. Inwentarz należący do policji zo ­
stał p-zez mą zabtany

Ludność na DOgraniczu specjalnie polska z dozą auiej serdeczności 
przyjęła oddziały brygady, częstu jąc żołnierzy mlekiem i chlebem.

Odzraty policji w komplecie odmarszerowały do Wilna.
Litwini zachowali zupełny spokój—prypatrując się ciekawie naszym 

żołnięrzom.
Objęty teren ciągnie od Turmont, aż do granicy memieckiej, do 

miejscowości Ważajny i wchobzi w obręb województw W iienskiego, N ow o­
gródzkiego i Białostockiego. Równocześnie z tern wspomniana brygada 
K.Op. objęła na terenie województwa Wileńskiego 350 kim. stałej trasy 
telefonicznej.

Z SĄDÓW.
M anifestanci przed  sądem .

— Z ebran ie  U d z ia ło w c ó w  
C h rześc ijańsk iego  S p ó łd z ie lc z e ­
g o  B a n k u .  W dn.u 15 iuiego r. o. 
odbyło się Walne Zgromadzeń e U- 
działowców Chrześcijańskiego Spół­
dzielczego Banku w Dun.łow.czach 
Bank ten rozDoeząt nziałalność 17 
VI 1924 r. Na dzień 31 Xh—25, iiczył 
już 374 udziałowców. Bnans za tok 
1925 r. wyraża się w cyfrach: Stan
czynny: Kasa — gotowką —8846 89, 
papiery wartościowe—6C7.33; portfel 
wekslowy—34989 20; ruchomości—
900.—Stan bierny: Udz.ały—9490.— 
fundusz zasooowy- - 12913.83; Wkła­
dy — 7642.44, długi w Bankach— 
13288 06. Czysty zysk—2009 09 

Obrót w roku ubiegłym—1440.443.80 
W cnwili obecnej własne obrotowe 
kapitały banku sięgają sumy 26.000 
złotych.

W Zarządzie Banku pozostań'; p. 
Edw Pokrzewiński (prezes), p. Wikt ar 
Kozłowski oraz p Marjan Doboszyn- 
ski, który został powołany na miejsce 
ustępującego p. A. Siemaszki.

Obecny na Walnem Zgromadzeniu 
przedstawiciel Związku Spółdzielni 
polskich oświadczył, źe Bank Duni- 
łowicki należy zaliczyć do rzędu jed­
nego z pierwszych Bankó* spó ł­
dzielczych, należących do Związku, 
który w  tak krótkim czasie rozwinął 
się i stanął na mocnych podstav acn 
i jest jedynym Bankiem w Wilen- 
szczyźn.e i Nowogródzkiem, kłóry 
wykazał tak znaczny zysk za rok u- 
biegły. Edw

Wybitny komunista ucieka z pociągu
Fatalny smok w biegu koło Porubanku.

W  dniu 14 b. m. usiłował wyskoczyć z wagonu pociągu zdążającego 
z Warszawy do Wilna wybitny komunista, organizator 'jaczejek komuni­
stycznych na terenie Grodzieńszczyzny—a zarazem znany policji bandyta 
niejaki Kankratowicz.—Kankratowicz został przed pól roKiem ujęty przez 
władze bezpieczeństwa i skazany na 3 lata więzienia—Karę odsiadywał w 
G odnie.—Przed paru dniami Kankratowicz w sposób tajemniczy ucekł z 
więzienia grodzieńskiego i bezskutecznie byt poszukiwany przez policję-- 
PrzypadeK zdziałał iż w pociągu idącym do Wilna poznał Kankratowicza 
wywiadowca policji i ponownie go aresztował. Ujęty nie oał za wygianę, 
gdy pociąg minąwszy p-zystauek Forubanek niedaleko Wilna zwolnił 
biegu Kankratowicz raptownie wyrwał się policji i skoczy! z wagonu.— 
W czasie skoku uciekający uaerzył się głową o mijany przez wagon w 
którym siedział słup teiegrahczny i nieprzytomny zwalił się do rowu. 
Kankratowicza w stanie beznadziejnym przewieziono do szpitala kole-

Wykrycie zbrodniczej akcji
Gdzie drukowała s!ę literatura komunistyczna?

WARSZAWA, 16 111. PAT. W amu 15 d . m. poleją polityczna po 
dłuższej i wytrwałej obserwacji stwierdzić, źe zalewająca w ostatnich 
czasach zarówno Warszawę jak i całą Rzeczypospolitę powódź druków 
nielegalnych, przeważnie odbijan? jest w drukarni pod firmą Oświata® 
przy ul. Ttomackiej 4, należącej do Mojżesza Kahana. Drogą mozolnych 
dochodzeń ustalono, że składy tych druków znajdowały się u właściciela 
drukarni powyższej Kahana przy u.. Nowonpiej 16 i introligatora Jakóba 
Sachsa przy ul. Naiews<ciej 16, skąd cała nieiegrlna literatuia rozcnodzńa 
się po Rzeczypospolitej. Ogółem zatrzymano celem zbadania oko‘o 5 0 ' 
esób, podejrzanych o udział w tej zbrodniczej aferze. Dalsze energiczne 
poszukiwania czynników kierujących powyższą działalnością wywrotową' 
trwają

Skarga Kłajpedy do 
Ligi Narodów.

N ieustanne  g w a łty  kow ień sk ie .

gen. Poże.ski, cowóaca 6 brygady 
K.O.P. p«k. Pasławski, dowódcy stan- 
cjonowatiych w Wilnie pułków w 
otoc'- la oficerów. Władze bezpie­
czeństwa reprezentowali p. naczeln.k 
Dwo.akowsk*, inspektor Praszało- 
wicz, zastępca komendanta miasta 
kom. Garwaeki :nni.

Punktualnie o godz. 6 m. 6 za­
jeżdża na czwarty tor kolejowy p o ­
ciąg wiozący zwłok..

Związek kolejarzy otoczył natych- 
m.ast kordonem wagony nie dopu­
szczając tłoczącej się publiczności. 
W agon—kaplica mieszcząca tiumnę 
ze zwłokami ś. p. Arcybiskupa Cie- 
ptaka udekorowany zielenią.

Warta honorowa złożona z przed- 
srawicieli warszawskiego K oła  związku 
Dowborczyków kapt, K. Jabłońskiego i 
por. W. Tomaszewskiego, eskortuje 
trumnę z Warszawy.

Ork'estra 3 p Saperów pod ba­
tutą p. Salnickiego wytronała marsza
żałobnego poczem wszyscy odśpie­
wali „Zdrowaś Mirjo, łaskiś Dełna*... 
O.kiestra gimnazjum 0 . 0  Jezuitów

wykonała pieśń żałobną. Po piemacn 
żałobnych członkowie związków D ow ­
borczyków i Hallerczyków tworzą 
szpaler aby dać możność wiernym 
podejść do trumny i zmówić m od­
litwę za duszę zmarłego.

Do godz. 10 wieczorem tłumy 
odwiedzały kaplicę, przy której przez 
całą noc pełnią koiejno warte kole- 
j owcy, poheja, Dowborczycy, Haller­
czycy, korporacja Batoria.

Z ramienia stołecznego Komitetu 
konduktowi żałobnemu towarzyszył 
delegat komitetu p. redaktor Józef 
Siecinski, sekretarz jeneralny Zjedno­
czenia polskich stowarzyszeń Rzecz­
pospolitej, który wiezie z sobą sztan­
dar Zjednoczenia, drugim delegatem 
zjednoczen.a jest ks. Wincenty Tro- 
janow sK i.

Komitet pi zyięcia zwłok ś.p. Arcy­
biskupa Cieplaka otrzymał depesze 
od biskuoów Szeptyckiego (Lwów) 
i Ryksa (Sandomierz) zawiadamiające 
ó tern, że wspomnieni biskupi nie 
mogą przyjecnać do Wilna.

KŁAJPEDA 15 III. Pat. Prasa kłaj 
pedzka zamieszcza tekst memorjału 
sejmu kłajpeazkiego w sprawie nie­
wypełnienia i gwałcenia konstytucja 
kiajpedzkiej przez Litwę, złożonego 
na ręce geneialnego sekreta-za Ligi 
Diummonda przez specjalnego dele­
gata Kł3jpedy.

Memurjał ten powołuje się na 
postanowienia Rady upoważniające 
Sekretarjat Geneiainy ao  przyjmowa­
nia skarg obywateli Kłajpedy w spra­
wach dotyczących naruszenia kon­
wencji przez Litwę. Memorjał zwra­
ca daiej uwagę, że położenie Kłajpe­
dy nie pozwała na odkładanie spra­
wy wypełnienia konwencji, gdyż nie- 
wypłacenie przez Lhwę funduszu 
słusznie się Kłajpedzie naieżącego 
spowodowało wstrzymanie aparatu 
samorządowego. Memorjał zawiera 
dwa załączniki.

Załącznik a) wskazuje na kłopot­
liwe położenie samorządu kłajpedz- 
k'ego, któremu rzad litewski nie wy­
płacił należnych udziałów w docho­
dach celnych oraz na ograniczenie 
działalności t owarzystw ubezpiecze­

niowych.
Dalej memorjał wskazuje na usu- 

wrmie języica niemieckiego z urzędów 
kłajpedzkich, utrzymanie policji poli­
tycznej wbrew konwencii kłajptdz- 
kiej i ograniczenie przyjazdu czućzo- 
ziemców.

•Mcmeier Dair.pfsboot* zaopatruje 
memorjał w duży komentarz, w któ­
rym mięazy innemi podaje, że człon­
kowie Rady Ligi źaziw,ą się, zoba­
czywszy co uczynił kontrahent litew­
ski z konwencji kłajpedzkiet, która 
kosztowała Ligę Narodów tyle pracy

«Mem Rundschau* uważa me­
morjał za pierwszy krok aktywnej p o ­
lityk. kła.pedzkiej. Od trzech lat kon­
wencję kłajpedzką gwałcą Litwini nie­
ma! codziennie. O gwałtach tych ra 
zem zestawionych można napisać 
gruoe tomy.

«Kłajpedios Żhii >s» p !c:zą, że de­
legacja Kłajpedy ma pointormować 
się w Genewie, jak zapatiywanoby się 
w koł-i^h Ligi na ewentualny pucz 
niemiecki w Kłajpedzie. Następnie 
dziennik pisze: Zobaczymy -co d:le- 
gacia osiąg tęta w Genewie i jaką 
taktykę będzie musiała zastosować 
Litwa w stosunku do tych, którzy w 
sprawach antypaństwowych ud ..je 
się zagranicę.

W czoraj w Sądzie Okręęowym rozpo­
częła się rozp: iwa przeciwko 54.ru oslrario- 
nyin o  współud7.iał w manifestacjach l-o  
m ajow ych w to m  i<)>4. Są to  między itrn t- 
mf Fajw uąz Bar, Icek Urużan i M ichel Ra- 
blnowicz i inni.

Spraw a miała, się następująco; 1 n»a- 
ja 1924 r, zgodnie uchw alą .w iązkow  za­
w odow ych robotników  różnych ceciiów oraz 
nakaz p rzyw oków  p a r iji lewicowych w W il­
nie zortram zowany był pochód m anifesta­
cyjny, liozą iy 1.500 osób Pochód pop rze­
dzany byt o rk iestrą  fw ó lh fczą  i sa iad a ł s ię  
przew ażnie z robotn ików  i osób, sp rzy ja ją ­
cych poglądom  partji w yw rotow ej.

Dla zapobiegnięcia zaburzeniom i ni°po 
rządkom  ulicznym policja przygotow ała ostre 
pogoiow .e p rz \ wylocie ubc, Irióremi mlat 
podążać pocnód W yznaczony dia zachową 
n ia  porządku przy zbiezu uiic Niemieckiej i 
T .ock 'ej K ierów vk IV KŚmisarjntu >. Do- 
wojr.o spostrzegł n iesiony  przez mamfestan* 
tćw  sztandar z napisem : «niech żyje re w o ­
lucja socjalna!* Policjanci na rozkaz p. Do-, 
w ojny sztandar ów  w yelim inow ali z po 
cL^du.

Komisarz Jan  Szolc u jrzał dalej drugi 
sztar.dar z napisem i «K !asowy •'wiązek za . 
w odow y robotników  budow lanych* i nu od- 
wroc e, miech żyje m iędzynarodow a so lidar­
ność proletarjaiu* oraz <niech żyje rew olu ­
cja*. T ransparenty  by ły  w  języku polskim i 
żyaow -kini

I te  sztandary  zo sta ły  przez policję w y­
cofane.

Przy ul. M ukiewtcza, gdy  jochód p rze­
chodził z m uzyką i śpiewam idącj w  zońcu 
żydzi zostali zaatakow ani przez znajdujących 
się śród publiczności studentów  i uczn iów — 
kam ieniam i.

Z pochodu w ysaoczyłc  kilku mężczyzn 
z  kijam i . zaatakow ali oni publiczność na 
trotuarze. Rozległo się kilka strzałów ... Ki‘ka 
o só d  z  publiczności zostało  !:kno ranionych 
T ym  udzieliło pom ocy Pogotow ie Ra­
tunkow e. W tym  w łaśnie czasie manifestu 
jący  studenci i s tuden tk i żydzi zain tonow ali 
m arsz żałobny kom unistyczny, znany pod 
nazw ą <Pogrzeb Poisee*.

N askuiek interw encji policji zostali n ie ­
którzy a resz tow an i. M ięiży innym i A|ek9an- 
der Dyazlut, który k ierow ał czynnością b o ­
jówki w oporze policji przy rozpędzaniu 
przez nią tłum u. Na okrzyki jnanifesiantćw  

precz z faszyzmem*, «na bok burżuazja*, 
«precz z policją* publiczność z chodników oo- 
częla gw izoae i krzyczeć «precz z kom uni­
stam i, do  Rosji z ninni* W ów czas jeden ze 
studentów  pchnął ucznia gim nazjum  W ł. 
Bukrabę, który pad ł na ziem ę i s tiaclł przy 
tnm ność. Zaczem zosta ł on otoczony przez 
m anifestujący m otloch, który go jeszcze d o ­
tkliw ie pobił, i dopiero wówczas rozp ierzch­
n ą ł się, gdy ktoś w obronie ucznia uał strzał 
z broni palnej.

A resztowani iran ifes‘anci oskarżeni są  o 
udział w pocnodzie now zięiym  dla wyraże­
nia n ieposzanow ania władzy pm itw o w ej tu* 
dzież za podburzanie do obalenia istniejące­
go  w  Polsce ustro ju  przez prezentow anie w 
pochodzie transparen tów  i sztandarów  k tó ­
rych napiry m iały  cechy antipaństw ow e.

Do snraw y tej pow ołano  20-stu św iad­
ków , którzy w czojaj złożyli przysięgę przed 
sadem . W czoraj nśwnież rozpoczęło się b a ­
danie oskarżonych Żaden z nich dc winy 
s:ę nie przyznał Spraw a budzi pow ażne 
zainteresow anie i D o t r w a  n e w ą t p l i y . e  k il­
ka dni. M anifebtantó* oskarża p. n rck u ra  o r  
Jankiewicz.

E . Sch.
c,j » h a i i B m t& hm  m.-n*f8x

REDUTOWE WIECZORY 
M ' U Z Y  C Z N  E *

W ś.od ę  17-go marca

II- K O N C E R T
S Y M F O N IC Z N Y

w w ykor.aniu W ileńskiego Z espół*  n 
S y m fo n iczn eg o  pod dyrekcją k
Adam a LfoJzyckiego. *

Początek o g. 8-ej w ieczorem . ^
C eny redutow e z praw em

50 proc. zniżki, |

Jan B u ł h a k  p
Jagiellońska 8. P .zy jm uje 9 —6.

j  C eny  zniżone.

■tinifmpnniptMl

J. K. ILŁAKOW1CZ

Opowieść o Moskiewskiem Męczerstwie.
D rukujem y p rzep ięk n y  w iersz S. K. Iłłakow iczów ny o męczeństwie

A potem szponami u rąk i stóp
{skrzydeł 

niespokojnie zagarniał powietrze 
z pójnocy, z południa, , 
ze wschodu i zachoau...
I zbiegły zewsząd czarty 
ku Moskwie szukać brodu!

o
cichych bojowników w vaice o w iarę katolicką i polskość oraz śmierci z 
ręki zbiiów  bolszew ickich ka. p ra ła ta  Butkiewicza Losy zw iązały ściśle 
«. p. ks. Butkiewicza z a cyb 'skupem  C  eplaldem . P am iętam y w szyscy i te ­
raz, zw łaszcza w cnwili g d y  śm iertelne szczątki pierw szego aieybis.fupa 
przybyły  do W una, ob iaz  m ęczeństw a w Kazamatach sowieckich dw ócn 
męczenników ide C hrystusow ej staje w całej swej grozie. N a ile męczeń­
stw a h p. p ra ła ta  B utkiew icza jaskraw o w j stępuje heroizm  arcyb.skupa 
C ieplaka, któremu no łd  złożył c;iiy naród z P rez jd en tem  na  czeie S. p.
A rcybiskup Ciepiak nie spoczął n a  chwilę po pow rocie  na  o jczyzny
łono, a  nie zw ażając na  w strząs jakiego doznał w  czasie cierpień swych _____
w B oiszew ji z zapałem  w yruszył daiej torow ać ścieżki C hrystusow e. Siły o b s i a d ły  ja k  jaskó łk i*

P iękny w iersz S, K Iłłakowiczówny w łaśnie oddaje najlep iej może 
tę g łęboką wiarę z której czerpał kwe slly  p ra ła t Bu;kiewic:. idąc na  każń, a 
arcybiskup Cieplak w pracy po pow rocie w śród rodaków w dalea iej

śród czerwonych żołnierzy, co stali
[jaif słupy, 

trącając jedni drugich: «Wisz, polskie
[hiskupy!

Czudotworne ikony mają, więc jakooy 
wezwano ich do Kremlu oa cara

[choroby.,.

IV. M osk w a  przed W i e l k a n o c
A na miastem, nad kopułami,
wysoko z gwiazdami do spółki, 
anioły krawędzie światłości

„Ostańcie z nami-, mówtti, z koryta u rajskiej stuJni ',
, nasz komistarź węzak oddawna chory. „O cóż nam oszczercze s/owo,
Kto jest Lenn, kióż to wie, kio roz- o cóż nam słowo kłamiiwe..

[waży!? Jedno jest tylko Słowo od poc isku  
A nasz, tutejszy, dobrze nanr gospo- ao  końca uwiata

[dałzy; i to jest wiecznie żywe* 
uniize—bieda! „j cóż nam odbierzecie —

...W icie że w; ęli gwałtem dla braku i^óż my bez niego, ot—Owiec czere- kielichy? monstrancje? wota?
_ lochoty! [da*... Nad nami jeden sęazia — Bóą

...1 tak prosząc— zos.awa!., piotuny w clchtań miota!
gdy pociąg szedł dalej.

.Wisz— niewierne Polaki p<aczą jak
Isierotyl*

A gdy pociąg ruszył, 
pod okiem żołnierza, co  w wagonie 

[z karaDinem zasiadał,

Ameryce

I. L e n in  w  M o sk w ie .
W Moskwie z białego kam.enia 
ciosanej, murowanej 
na siolicy dzierżawnej 
siadł Lcn:n zadumany; 
a progu saii 
pachołkowie, kaiy czerwoni źołni^- 

frze stali.
Przez okno widniały kopury, mury i

[kamienie,
a obok były—katownia sąd i wię-

[zienie.
II. Lenin rozm yśla  o  B ogu .

0  czem tak myśli władca i zrana i
[na noc?

Widzi mu się—jeszcze irocha i zno- 
[wu Wielkanoc, 

to n u  spokcju nie faje; 
że ciągle Bóg zmartwychwstaje: 
«Tyl-m go zabił razy — i grzechem

[śmiertelnym,
1 nahajką, i z brauninga,
i oprawców moich buiem az elnvm! 
Zabiem  go tylekroć — ile chw 1 w

[mym wieku 
i w kobiecie, i w dziecięciu ■ w K ai- 

[dym człowieku; 
w każaym, kio mó* poddany 
ieży Bóg martwy ukrzyżowany, 
a jednak przy każaem święcie 
znów powstaje niepojęrie!*

aż blednie i agrzyta i cały się za-
[pienia...

Wołają w niebogłosy pachołki i k&-
[towie:

Nasz car Lenin chory, 
a do czarta, co też Trocki na to d o -

jwie?
Posyłajcie po doktoróv/ z samego

(Berlina,
żeby osądzili, j;ika tego jest pi zvczyna! 
Niechaj jadą i rozgłoszą kurjerzy, 
że nasz car i samodzierżcachoiy leży, 
n.ech się zbiorą Nar. Kom. fcln. Dieł, 

[Sow. Nar. Kom. i Cze-ka, 
bo już serce Leninowe ledwo drga». 
A czerwoni żołnierze stan u dizwi 
I cichutko szeptaii prawosławne

pacierze: „w Imię otca i syna, 
Gospo n zbaw i parułuj samodzicrżcę 

[prawego Lenina*.

anioły poważne,
f iór,mi sr iii^nicjszcmi n.ż cc* dnia, z piętnastu więźniów

bo się zmierzchał świat w niepokoju u są^jańa się wyspowiadał.
1 modlili się wielkim głosem,u progu Wielkiego Tygodnia.

1 widać było z góry, 
jak jednym węsząc śladem 
na splugaw oną, spętaną Rosję 
leciały czarty gradem, 
i widać było Kre.nl, nakryty 
olbrzyma cieniem—jak dzwonem

utając, że—słuszna icn sprawa, 
do świętego Kazimierza, 
do Kingi i Stanisława, 
do 3oboli i Wojciecha, 
ao  Jacka i Kuncewicza; 
i modlili się za sprawców więzienia,

a każdy cierna dech—był jak paszcza, choć nie znali ich oblicza;
a każdy chwyt —był sznonem,
..*U góry miał koronę z żelaza i ziemi 
i patrzał... A patrzał na północ oczy- 

[ma jak znój białtmi.

A dokoła Kremlu i Moskwy i daiej 
na straty stojący czerwoni zotnierze 

[bezsennie czuwali 
kostniejąc z uronią na dworze ,

modlili się za Polskę i Rosję, 
różne córy u Pana nad pany, 
aż westchnął czerwony żołnierz 
i obrócił się twarzą do ściany.

VI. W ięźn io w ie  w  drodze,
A kiedy pociąg stawał 
—niewiaaomo z czyjej namowy 
już czekał tłum na stacjach 
i kornie obnażał głowy.j 
A z3j.'ytani żołnierze mówili: 
„Czudna godzina!
Wieziemy polskich świętych

A czerwoni żołniei e konwoju, 
wypoczywając po kilku wraz po czu 

w a n ia  znoju, 
mówiii: „Święci ludzie, w samej rze

[czy!
Jeśli on1 nie mogą—kto inny nie wy

[leczy.
Lepszy boży u^odnik
niż żyd doktór, albo amerykanlec me

[toujsia..
...Hospodi spasi, 
i pamiłuj nas Matko Preczysia'!

VII; P rzed  b o lszew ick im

I którąkolwiek drogą 
pognacie nas na wygnanie 
— co my zawiążemy tu na ziemi, 
zawiązanem w Niebie zostanie*.
... „Nie zniknie nasza władza, ni cześć, 
choć nie stanie stuł, ni monstrancji 
Sędziowie! my pójdziemy wasz wy

Rok wnieść 
do najwyższej w Niebiosach instancji*

i

aż s i;  n a lw a rz y  sa m o d z ie rżca  zm ie n ia j

111 Narada z Sratanein.
Jak się zebrali, szeptali, 
uradzali —
późna była godzina —
Dzierżyński, Czyczerin, Krarin, Kry

[lenko —
a Trocki byt u Lenina.
I gdy przy chorym stawał 
i twarz do niego przybliżał, 
ktoś czarny wyleciał z kąta, 
i nad nim loty zniżał, 
coś kreślił na czołach spoconych: 
co napisze—to za chwilę zetrze...

szeptali: „Romiłuj, boże!

V Wyjazd Arcybiskupa ł 15 księ  
t y  z  Piotrogrodu .

Jak piakab, jak całowali pasterza buty by sprawił; cud dla Lenina:
[i odz.eż okropnie zachorzał, 

starce i młodzież! .cały ogniem rozgorzał;
...jak szlochały kobiety, k'ęcząc na codzień daiej i dalej

[peronie! żvwe płomię go pali, 
jdk arcybiskup z okna jeszcze wzn<ósł dym dusi,

[nad ludem dłonie!
, sam się łzami — patrząc na współ- 

[więźniów—zalał, 
rzekłszy: „Oby ten dwór mój wierny 

[wnet m. tam nie zmalał*.
A iłam jęczał

sądem .
Cóż jest śctena gruba, cóż powietrze 

. , , . . [zgniłe,
i robactwo, i kraty i ciemnica, 
kiedy biją dzwony niebieskie na Alie-

[!uia
i czwarta—Boża winnica*...
«Cóż są sędrie, katy w trybunale 
i krwawe na sali pachołtu, 
gdy Cherub stanął u raju bram odem ­

kniętych
i skrzydłami drzew przesłania wterz-

[chbtkłfft 
„Kołysze się rajskie jezioro, 
igra złoiemi łódkami; 
anioły woaę biorą 
i chusty przeczyste piorą

VIII. O pow ieść o  żołnierzu czer­
w onym  F om ie .

I popełzła taka gadka wieczorowa 
śród czerwonej stiazy, gdzie trudno 

[o mąare słowa:

„Wyszedł Poma, żołnierz czerwony,
[z sali,

szedł do tai a * raportem, jak mu ;
kazali, '

szedł do Lenina.
Późna Dvła goazina.
Szedł z brauitingiem i bagnetem 
jak zawsze przedtem.

W  sieniach drzemały

kładli palec na ustach: 
„Cicho stąp tj, śpi cnory

cudzoziemskie
[doktory.

Wszedł żołnierz do sypialni 
ki okiem miarowym, 
cbacz/ł jak śpi Lenin car 
snem riieoarazo zdrowym, 
cały w plamy czerwone po wierzchu,

przezroczystemu palcami, 
a jak dojdzie do serca—Lenin umrzeć i zniża się krew kaliny

(musi!* i malina z leszczyna się spiera,
Więc zbiegali się do okien baby, a ani jagoda, ni oizech. ni kwiat, ani pali się jak lampka zła o zmierzchu.

[moskale i żydzi, [ptaK Ach, jakże się ziobiło żal Fomie, ja
(niby w.ony na wiece), Drzenigdy nie umiera. frzewuwie *
podaj'ąc bułki, jaja, zapalając świece, I powietrze rajskie zaśpi :wa, stanął, stoi i patrzy, c z y  c h o r y  jeszcz

i pochyiony długo przy pociągu kię- wołając o cud: żeby ustały strapienia zatłumie się i zaiudni,
czał, [i zmory. gdy si  ̂ zeidą bestje łagodne, by pić Zbudził się Lenin półn.artwy

[żywię. J i
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KURJER GOSPODARCZY
Z i E p l  W S C H O D N IC H

Odroczenie zalegToŚci DOdat- repartycja spotkała S i ę  z ogólnym  j u j  W  r f e r w s ^ c h  d n i a c h  m a j a  b .  t , t r a c s *  

ku przemysłowego i .ocho- E ote,sl™ “  s,,on7 6r“  n.d n « r P t r n  ° T?Z z rzeszen  "oJ/lJCZO g o sp o - Ĉ ch mlislfl Przy tej roJocie zn^ 2te raję-
darczych reprezentujących cale w w o ,  około 40 ludzi.

GIEŁDA WARSZEWSKA. 
35 aa rca 1626 r. 

D c w i i y  i w a lu ty :
T ran  z.

7,90

K R O N I K A

dokona­jże? skarbowa mole na Indywi- Pro ,esfenL który upatruje w 
dm łm  prośby zezwolić na rattlną nei niczem  me umo-ywo. . - . . t Ułhno łou iA n iY n tiro n ia  ispłatą zaległości podatkowych. pow
stałych przed 1 października 1925 r. 
na okres do 19 K w ie tn i a  1926 r.—a 
to w ratach 2 tygodnio w ych—Nie­
dotrzymanie któiegokolwiek z ratal­
nych Terminów pozbawia płatnika 
prawa do korzystania z przyznanych 
mu dalszych uig i w tym wypadku 
cała niezapłacona zaległość podlegać 
yjedzie natycnmiasiowej egzekjcji z 
odsetkami zwłoki od ustawowego ter­
minu.

Odraczana terminów ponad 19 
kwietnia 1926 r należy do kompeten­
cji ministerstwa skarbu.

S ta n  z a s ie w ó w ,
P ow ierzchnia zasiana ozim inam i na je ­

s ien i 1925 r. w zrosła, zresztą m inim alnie, 
bo tylko o 0.8 proc. w  p o ró v n au iu  z po- 
w e r tc n n ią  zasianą na jesieni 1924 r. N a j­
w ięcej w zrosła pow ierzchnia zasiew ów  w 
woje v.ódziwie poieskiem —o 5,9 proc. i w o- 
g ó ’ na ziem iach wschodnich (prócz W ileń- 
szezyzny), gdy w w ojew ództw ach central 
nych i zrakow skiem  nieznacznie zm alała, a 
na  ziem iach zachodnich nieznacznie zwięk­
szy ła  się. Zasiano ogółem  pszenicy , żyta, 
jęczm ienia i rzepaku 6074 tys. hektarów 
N ajw ięcej oczywiście żyta, bo 4979 tys. hek- 
‘arów , z kolei pszenicy—1042 ha, rzepaku— 
27 ł pół lys. ha. jęczm ienia—25 i pół tys. ha

O pow ięk szen ie  kredytów na  
n a w o z y  sztuczne.

Starania przedstaw. roln o rozszerzę- 
nie ram kredytów na nawozy sztucz-

wane faworyzowanie powiatu Brasław- 
skiego. Miano nawet złoż ć protest 
na ręce p ministra rolnictwa i 0 P .  
WT Kiermka. Ponieważ decyzja Ko* 
mitetu wojewódzkiego nie podlega 
zaskarżeniu do instancji wyższej 
zainteresowane oraz powiaty zrzeszenia 
gospodarcze czynią starania by su ­
ma przekazana do dyspozycji p. wo­
jewody w wysokości 49 tys. zł. z o ­
stała użyta na poirzeoy powiatów 
przy reparłycji poszkodowanych, (p).

— Z g r ia la ln o śc i  W ileńskie j 
stacji o c e n y  nasion. Zapoczątkowa­
na przy Wileńskim Towarzystwie 
Rolniczem przy współpracy studjum 
rolniczego U. S. B. stacja oceny na­
sion funkcjonuje już drugi rok.

W roku zeszłym dokonano 524 
analiz różnych nasion rolniczych.

badania z ncsionami przeprowa­
dzano przeważme w kierunku okreś­
lania zawartości kin tamki, siły kiełko­
wania, zachwaszczenia i wartości u- 
żytkowej. Prócz tego dokonano czyn­
ności p ombowania 75 worków koni­
czyny.

Prelimi iarz stacj’ na rok bieżący 
przewiduje sumy 2.100 zł. w docho­
dach i 6.600 zł. w rozchodach. Stacja 
n>e otrzymywała dotychczas żadnych

Roboty te w ykonyw ane w  odpow iedniej 
porze roku będą inos<ły być z a S o ń c z o it już 
w  sierpn iu , co um ożliw i zastosow anie ioh 
w  sezonie zimowym .9 ^ 6 —1927

U rządzeń,a le wraz z ju i  uprzednio  
zainstalow anem i dadzą większy pew ność w 
p racy  elektrow ni m ie ;ske j Pomimo to  rok 
bieżący nie da zupełn ie  pew nej pracy ele­
ktrow ni z pow odu braku rezerw, które prze- 
w .duje si?  dopiero  no rok 1927

W każdym  razie E lektrow nia W ileńska 
zaczyna już p-zychodi ć  d o  stan  i w jakim  
pow inna s.ę znaj low ae norm alnie eiekuow - 
nia dużego miasta.

Do E ry 
Belgja.
Hol and ją  
Londyn 
No wy-York 
Paryż 
P raga 
Szwajcar-ja 
Stokholm 
Yiedeń 

W łochy
P a p ie r y  w a r to ś c io w e  

Pożyczka dolarow a 74,— (w  zror. ch 569,86 
,  kolejowa 123,00 125,00 —

5 pr. pożycz. Konw. 39,— 38- -  —
4 pr. pożyczk. konw. — — —
4,5 proc. listy zast
ZiemsKie przedw. 22,25 23,50 —

35,93 
312 6 j

7.8G 
28 37 
23,11 
>50 25 

206 60 
139,95 

3 1,35

S p rz .
7,92 

35,99 
313.38 

38 04 
1.82 

28,45 
2 3 ,'7  
150.63 

207 12 
110,22 

33,43

K u p n o .
7,83 

35,31 
311 82 
37.86
7.73 

28 30 
23 05 
149 87 
200,03 

109,63 
30,72

W TOREK 

Dziś

Pctrycji Tac 
Jutro 

G ertrudy d .

Wscts. sł. o g . 6 ru, 43. 
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Wojewody delegacia niektórych mie­
szkańców m. Niemieźa pow. Osz- 
miańskiego z posłem Helmanem na 
czele, z prośbą o wstrzyman.e wyko­
nania wyroku eksmitującego, zatwier­
dzonego przez władze sądowe. P„ 
Wojewoda obiecał w tej spiawie do 
rozumieć się ze starostą pow Osz
mirnskego.

MIEJSKA
— (x) P o d a n ie  m ie js k ic h  p ra -

cow rnK ćw  k o n t ra k to w y c h  d o  
M ag is t ra tu .  Zrzeszenie pracowników

wadzonej na terenie Ligi Narodbw 
zm czającej do pozbawienia Póiski 
głosu decydującego 
rmędzyr.aroaowych, a 

Polska powinna mieć miejsce chwiania ró w n o w a g i polityczne Euro-

Wiec mtodzieży aka­
demickiej U. S. B.

w Radzie Ligi Narodów.

— Z arządy  c e c h ó w  w ileń sk ic h
wzywają wszystkich czronkow do 
jaknajiiczntejszego wzięcia w pogrze­
bie ś. p. Arcybiskupa Jana Cieplaka.
Miejsce zbiórki we wtorek 16 b. m. 
o godz. 7 rario punktualnie w lo­
kalu cechów, ul. Zamkowa nr. 18.

— A k a d e m  ja  Ż a ło b n a  ku czci kontraktowych przy Magistracie m. 
ś, p. Arcybiskupa Metropolity Jana Wilna złożyło w  tych dniach do 
Ciepbk? odbędzie się w obecności Magistratu ponowne podanie/’z proś- 
Pana Prezydenta Rzeczypospo.iej we bą o przyznanie im dodatków na 
wtorek dnia 16 b. m. w Auli Kolum- rodzinę, gdyż jak wiadomo 
nowej Uniwersytetu Stefana Batorego pieiwsze podanie, złożone przed
0 godz. 17 ej. Wstęp na Akademję miesiącem przez radnego God- 
tylko za irniennemi zaproszeniami, woda nie zostało dotąd jeszcze zała-

w s p r a w a c h  które zostały rozesłane. Punktualnie twione.
przez to za- 0 godz. 17 ej Auia będzie zamknięta — (n) F a łszyw e  b a n k n o ty  w

1 nikt więcej na salę me będzie M ag is trac ie . Wczoraj w Magir tracie

W związku o sytuacji w Gene­
wie Wileński Komitet Akademick: 
zwołał na wczoraj wiec po.skicj mło­
dzieży akademickiej USB.

Jedną z sal uniwersyteckich o 
godzinie 8 mej wieczorem wypełmła 
szczelnie młodueż akademika. Po 
przemówieniach kol. Samowicza, Ple- 
wako, Wilamnwica wyjaśniających o 
becną sytuację polityczną po isk  w 
Genewie przez aKiamację przyjęto re­
zolucję treści następującej:

Akademicka Uni*Polska Młodzież
s u b we. lic i i ' po mim © fcgcTwydatalw ie S ‘ef- ‘ ' Batółego w Wiłnie,
broszury: „Kaniar.ka, jej gatunki, nai alej wysuniętej, placówki
rozpowszechnienie i sposoby zwal-

ne, n.e oały dotąd pozytywnych w?- Czania“ i „Przyczynek do stanu ziar 
ników, skutkiem czego krajowe soie na siewnego i konsumpcyjnego żyta, 
potaso ve sprzedawane są wyłącznie pszenicy, owsa i jęczmienia w jesieni 
za go ówkę. Wpływa to na bardzo 1025 r. na rynku wileńskim". Auto- 
ograniczony rozwoj sprzedaży, co rem obydwóch tych prac jestkierow- 
oczyw-iście grozi spadkiem produkcji n ik stacji inl. J Szystowski. (tj

i

Tolnej
K tó rzy  b e z r o b o tn i  z w a ln ia n i  są  
o d  p ła c e n ia  p o d a tk u  o d  lo k a l i?

W edług  w yjaśnienia  m inisterstw a skar­
bu, ty lko  lacy bezrobotni bę5a iswilniani od 
p o d a ł iu P aństw ow ego od I,ikali, 
przedstaw ią zaśw iadczenie od policji, lub 
a Jn  'n istraeji dom u, że dotychczrsow em  
ż-ódłem  u trzym rn ta  była praca najem na 1 

i ' -  pracy tę stracili. Zarządzenie to  w yw oła­
n e  zostało  tem, ie  nie w szyscy zarejestro- 
WŁ.n. jako beziobotni, m ogą korzystać z 
przywileju tego, bowiem jest dużo osób, kió- 

e p-zeutem  nie tru d n iły  się pracą najem ną.

Ryni< i k r a jo w e :
aj ityń sU .

C eny za 100 klg.
Żyto—18,75- -19, o w re s -  21— 21 50, jęcz­

m ień zw ykły— i8  brow .—20, mąka pszenna 
S te in w u rd a  — uOOu A 6s, ÓOOO B 64, n aka 
pszenna KuziiecaOuOO A 66, 0900 t3 5°. mąka 
oszenna K andelisn 0000 A 65. 0OUU B 58, 
itręby pszenne—14.50. Tendencja mocna.

b) Głębocki.
Ż /to —23—25.50, o w ie s -2 9 , jęczm ień — 

26, siem>ę inlan&--50, len w łókn >—od 90— 
100 siano—15, m asło— 5 zł. zs  klg., m ąka 
pszenna 6000 Ą—75, 0000 B --72, żytnia stu- 
ło iv ‘ —40, razćwka—30.

Brak dow ozu y/skutek bezdroż u

KRÓW KA MIEJSCOWA
-  W s p r a w ie  r e p a r ty c j i  k r e  

dyuSw s ie w n y c n —Onegdcj {Nr. 58 
.Słowa") donieśliśmy o dokonanej 
prze^ woiewódzk komitet pomocy 
roinej repariycji 400 tysięcy złotych 
preliminowanycn na rzecz pomocy 
siewnej w  województwie wileń.->kiem 
Dowiadujemy się obecme, że powyższa

Wil.-To-

kultury
zachodniej na Wschodzie, solidary­
zując się z ogółem społeczeństwa 
polskiego stwierdza uroczyście, iż 
Po*ska służąc idei zachowania poko­
ju na Wschodzie Europy, w imię ttj 
idei musi uzyskać stałe miejsce w 
Radzie Ligi Narodów.

Polska Młodzież Akademicka go-

py gwarantującej pokój, wyraź? swą 
ścisłą łączność z dążeuiim Ctłego 
społeczeństwa polskiego oraz goto­
wość poniesienia jaknajdalej idących 
ofiar ku obronie słusznych praw
Polski*. Po uchwaieniu treści depe- . -  . . , . . .
szy jeden z mówców zaproponował kotejow.go . pałacu po biskup,lego,
zorganizować pochód manifestacyjny, n w zwlaz D zv
co też wiec jednogłośnie uchwahł P o ­
chód do któifcgo dołączyły się na 
ulicy organizacje powracające z 
dworca skierował się ul. Zamkową 
na plac Katedralny i skręcił do gma­
chu Województwa. Tu prezydjum 
wiecu przedłożyło panu Wojewodz.e 
tekst reiohicji wiecu i depeszy wy­
stosowanej do Prernjera,

wpuszczony.
GR ZĘD O  WA 

— (t) S t r z e ż o n e g o — P a n  Bóg 
s trz e że .  W dniu 14 b. m. odbyła się 
lustracja gmachów: Bazyliki, dworc?

a
to w związku z przyjazdem Pana 
Piesydenta. Lustracja wvkazała. że 
oezpieczeństwu nic nie zagraża- 

Lustracji dokonywali przedstawi­
ciele wtadz administacyjnych, policji 
politycznej i wo.skowości,

ujawniono fałszywy banknot 50 Zło­
towy Nr. 012708 serja A 34. Bank­
not ten ? został dany do kasy 
przez pewnego urzędnika jako zapła­
ta za elektryczność. Sprawę tę Ma­
gistrat skierował do policji.

SZ K O L N A
— (x) P o s ied z e n ie  ko m is j i  wy­

c h o w a n ia  f izycznego . W  dniu 1S 
marca r. b. o godz. 7, 30 wiecz. w 
gmachu gimnazjum irtt Lelewela, o d ­
będzie się posiedzenie komisji wy-

T.

><3 — (x) Reorganizacja ek sp o z y -  chowania fizycznego p rzy centrali 
tu ry  policji politycznej na p o w  opiek szkolnych. Tematem konferencji 
Wil.-Trocki. Z dniem 1 go kwietnia Dedzie sprawa zużytkowania dla ce- 
rb Ekspozytura Pol. Folii, na pow.

Trocki zostaje częściowo zreor-
a s m

,,Kwesta“ na Mopr.

— S ekc ja  nasienna  
warzystwfc ro ln ic z e g o  W roku ‘'420 molestuje przeciwko wejściu 00 
bieżącym zgłosiło się do kwalifikacji Ligi wyłączme spiawców woj-
nasion 10 gospodarstw rolnycn/ ny wszćcnśw:atowej — Niemiec hVo-

Z ogólr.3)' uości zakwalifikowane testuje tóWrtićż przec;wko akcji ży- 
kicrzy trzynaście gatunków i odmian różnych wiełów międzynarodowych zmierza- 

",K roślin rornych na przestrzeni 133,/a jącycit do odmówienia Państwu na- 
ha ze zgłoszonycti do deklaracji 
159 ha. (t)

— Rozbudowa elektrowni miejskiej.
S tosow nie  do opinji Komisji Technicznej 
d n a  l i  h. m, M agistrat m. W ilna Dosiano- 
wT nabyć następujące urządzenie d la Ele- 
kuow ni miejskiej.

ganizowaną. Dotychczasowy kierów 
nik j j podkomisarz Bujko zostaje 
przeniesiony do urzędu śledczego na 
m, Wilno.

SAMORZĄDOWA. 
— (t) Spraw a przen ies ien ia  

rynku w  D okszycach . Spór o pize- 
niesienie rynku w Dokszycacn nie

lów sportowych pancu Żeligowskie­
go i woine wnioski. Zgodnie 7 po 
przedniem powiadomieniem w skłsd 
powyższej cekcji wchodzą lekarze 
wycnowania fizycznego 1 Drzedsta- 
wicieie opiek szaomych od każdego 
gimnazjum.

— (xj Akcja d o ż y w ia n ia  dz ie ­
ci w  s z k o ła c h  p o w s z e c h n y c h .  
A kr ja dożywiania dzieci w szkołach 
powszechnych m Wilna dzięki ostat-

szemu jego mocarstwowego s tano­
wiska.

Poiska Mtodzież Akademicka stwier­
dza, że siałe miejsce dla Polski w 
Radzie Ligi Narodów — to zapew­
nienie z d ro w eg o  pokoju . Wyłączne

1. Przetwornice o mocy 750 kw., która zaś wejście Niemiec du Ligi to za-
będzie przetw arzać prąd  zm ienny w ytw arza  
ny  przez now o urucnom ioną turbm ę na pi*d 
stały, potrzebny jeszcze dla zasilenia nt.-i 
zastosow anych do  p -ą lu  zm 'e rn e g o  dzie l­
nic rntasta, apara tów  m edycznych 1 silników 

Przetwornica ta, poniew aż maozyny t e ­
go  rodzaju w k-aju rue są w yrabiane, zosta­
ła  "ab y tą  od f.rm y B iow n B oven w Szwaj- 
catji.

2 Trzy u riądzen ia  podstacyjjtransfonnaio- 
row ych wraz z tram form a'orant!; przy ul. 
Jakóba Jasińskiego koło stacji przepompo* 
w ań, p z y  ul. Lef jonow cj kolo słupów  1 
przy Hali Miejskiej.

rzewie pizysłej wojny i brutalnej 
przewagi tego państwa w Europie.

Polska Młodzież Akademicka o- 
świaucza uroczyście, iż gotowa jest 
poświęcić wsżystkie swoje siły służ­
bie pokuju, żąda jednak, ażeby Pol­
ska miała właściwe miejsce wypowie- 
dzenia się i służenia tej idei.

Polska Młodzież Akademicka Uni­
wersytetu Stefana Batorego w Wnnie

Na skutek rozootządzenia C K.W.
S. S. S. R poszczególne Związki ko­
munistyczne w polskich miastach na 
całym teienie R zeczplitej przystąpiły
do zbiórki pieniędzy na rzecz MoDru. zos.ał jeszcze aennitywme załatw iony 
Zbiórka ta zwiazana jest z rocznicą Decyzja sejmiku postawsidego niej zapomodze udz elonej Drzez Ma- 
Mopru przypadającą na dzień 1 kwiet- zmie zaia do pozostawienia rynku na gistrat w sumie 3.C.0 zł rczwtja się 
nia b. r. starem miejscu. Na skutek interwencji pomyś nie. Znaczna iiość biednych i

Kwesta p.owadzona przez komu- zainteresowanych na miejsce wyjechał głodującym ootąd dz.eci otrzymuje 
nistów aotyczy nie tylko ich zwią- specjalnie przedstawiciel urzę iu wo- darmowe śniadania; w ceiu ujęcia tej 
zków ale i pokrewnych organizacji, jewódzktego, który po wysłuchaniu nader celowej akcji w cyfry, za zgo

dezyderatów stron obiecał, że wply- ^4 inspektoratu szkół powszechnych 
nie u władz miarodajnych, aby ry nek »n. Wilna kierownictwo opiek' łijgje 
pozostawiono na starem miejscu, bo niczno-lekarskiej roze5łało kwesijonar- 
wiem przeniesienie na nowe mej- jusze,1 po zebraniu których będz.e 
sce (w pobliżu maj. p. Mikuis«iego) wiadomo jakie są potrzeby w zakre 
spowodowałoby budowę nowych sie aożyw.ania dziatwy i ra'<i <sio- 
straganów, co w związku z ogó'nym sunek tych potrzeo do zapoc^ąiko- 

— B r. W ró b le w s k i, p r o f e s o r  U n . kryzysem było-by wydatkiem nie na wanej akcji dożywianie. >

Zebrane w ten sposób pieniądze ma 
ją być przestane do Moskwy do roz 
porządzenia C. K W. S. S. S. R (k)

Nowości wydawnicze.
S t. B a to re g o  w  b i tn ie ,  . 'c n o lo g ja ,  S o- 
c jo lo g ja  K ir .  W iln o  1925. Książka jest 
pośw it :ona badaniu reaksyj ujem nych, które 
w ystępują pod nazw ą pom sty krwawej, ze­
m sty  p ryw atnej i publicznej, Kar krym ina'- 
nych, kościelnych, hosk ch , w ychowawczych, 
srkolrrych i t. d.

A u to r w skazu je  istotę i genezę  Każdej 
z p o d a n y c h  reakcyj,  w y ja ś n ia  z m ia n y  w 
nich zachodzące oraz w skazu je  funkcja  i kie-

czasie.

Ślubuje, iż riie d a  narzucić swemu runki oddziaływ ania kar. P raca, której ukaz rynku miejskiecro.1 * ' . I 1 _ - 4a m Hł a . . . m  nntnłnran .  A —.. rJ 53

D w u ty g o d n io w y  k u r s  
— (0 W y w łaszczen ie  na ko -  o g r o d n  etwa, p s z c z e la r s tw a  i 

rzyść m ia s ta  Za.zącr miasta Głębo- c h o w u  zwierząt. Związek Kółek i 
kie zwrócił się do Pt-na Wojewody CLganizacyj Rolniczych -oemi Wileń 
prosząc o .nterwencję w  sprawie skiej, również T-wo Pszczelnicze 
uzyskana pozwoleń.? na wywłaszczę- urządza dla mieszkańców m. Wiina, 
nie placów naieżącycn ao osób pry- gospodarzy i gospodyń podmiejskich, 
watn/ehweelu rozszerzenia (regulacji) również czło ikow Kó‘ek RoiL.czvcłi

Urządzcn»„ tc i transform atory jako Państwu hegemonji, żadnych czynni
w j rabiane już u nas w kraju zostały  naoyte 
1 labryni w Żychlinie nal:ząc:-y dr> Poł- 
sklepo Towarzystw a Brown Sp. Akc<
w W arszaw ie.

3. 9  km. kabla podziem nego d la  z a s ia ­
nia poastacyj i rozprowadzania prądu e lek ­
trycznego z w yżej wymienionych 3>ch pod- 
stacyj.

K abli w ysokiego napięcia jeszcze fab ry ­
ki krajowe nie w yrabiają, w obec tego  n a ­
byto  jc w jednej z najw iększych faoryk e u ­
ropejskich <FePen i G uiliaum e*.

Terminy dostaw  zossały zawarowarie 
odpow ieduiem l karam i w adjalnem i, tak  że

ków, a zwłasza tyett, które wywołały 
w świecie największy przelew kiwi, i 
to swoje oświadczenie gotowa ■ est 
pOiarzeć w  każdej chwTfi również 
krwią 1 czynem!"

Następnie uchwalono przesłać na 
ręce premiera hr. Skrzyńskiego de­
peszę treści następującej; «Po!sxa 
młodzież akademicka U S. B. zgro­
madzona na wiecu w aniu 15 marca 
1926 r. stojąc w obliczu akcji pro-

zai się tom pierwszy, m oże zainteresow ać 
n ieiy lko  krym inologa 1 p raklyka krym inału 
stę, lecz Każdego, kto m a do czynienia z 
działalnością karzącą, a więc w ychowaw cę, 
nauczyciela, duchow ieństw o, adm inistratora, 
m ającego praw o nakładan ia  kar 1 t >

Skiad g łów ny w księgarni K, Rutsklego 
Wielka uń.

m  JESTE! CZLBłlRlEH 
L 0. P. P.

Place zajmują ogółem 1306 mtr. 
kw , p zyczem na jednym z nich znaj­
dują się budowle.

Podanie to z odnośną cpmją 
władz wojewódzkich skierowarte z o ­
stanie do Ministerstwa a stamtąd na 
Radę Ministrów. Sprawa ta, jako ma­
jąca charakter zasadn.czy wzbuaza 
ogólne zainteresowanie i dyskusje.

— (x) D elegacja  m ie sz k ań c ó w  
m. N etr.ieża u p W oiew cdy . W 
dniu wczorajszym zgłosiła się do p.

i T wa Pszczeiniczego — 2-tygodnio- 
wy wieczorowy kyrs ogrodnictwa,
pszczelarstwa, chowu zwierząt użytko­
wych i drobiu-

Kufs się rozpocznie 22 marca r. 
b. Wykłady odbyw ć się będą od 
godz. 5 do 8 wieczorem.

Wyciładane będą przedmioty: w a­
rzywnictwo, sadownictwo, pszczelar­
stwo chćw zwieiząi użytkowvch i 
drobiu, mleczarstwo i spółdzielczość.

Oołata za kurs wynosi 5 zł. Dla 
członków T-wa Pszczeiniczego, Kó-

tą połową, co jeszcze dotąd żywa, 
patrzj bystrtm okiem, 
na żołnierza chudą ręką kiwa 
i mówi: „Ach Fcma mój, 
ach wierny, wierny sługo, 
cóżtś  tak nte przybywał 
7. raportem ao  mnie długo.
Czekam od godzin wieta 
od śmiertelnie nudnej chwili, 
wiadomości pilnej jak tam 
zbrodniarzy, duszegubów osądzili. 
Powiedz, a nie łzyj wiele, 
jak: wyrok wydali sędziowie, moi

[przyjaciele?*
I wyprostował się Fo.na 

rękę do czapki przyłożył;
■Żvj długo, carze gołąbku,

- byś i setnych lat dożył!
Taić ci kazał powiedz’eć Cze—ka! 
że na śm.erć dwuch i na ciężkie wię-

{zieme
Irzynasiu osądzili, jako mieli poiece-

oblicze przy obliczu.
Jak przemawiał ostatni raz na sali 
lowariszcz prokurator Krylenko. 
nad polskim biskupem anioł stał 
z kwhnącą w ręku wisienką, 
a przy prałacie,
sam widziałem,—wielki światły Świę- 

[’y w czerwonym ornacie, 
zaś naa resztą, nad bożymi piawied-

[ likami.
sam Bóg najwyższy powietrze na- 

[pełnił tzadkiemi kwiatamil!*
1 byłby mów;ł dalej Foma,
ale s>ę dźwignął strasznie półmurtwy

(Lenin Car, 
za bagnet schwycił rękoma; 
i nie zdążył żołnierz czerwony skoń-

[czyć o tem, 
z jakich kwiatów były święte kobierce, 
a już żelazny, morderczy grot 
otrzymał w samo serce.

schodzą się do niego prości ludiie 
niespokojni, żałośnwi, opuszczeni.
A wieczorem z poklasztornych bia- 

[łych ganków 
wolno idą popod lipy starzy księża, 
srarzy księża, suche aziady, ślepe

[babki,
postukują, pokaszlują, biedę czują; 
szepcą pacierz za skaza.iycn w Mo- 

[skwie księży 
pod figurą świętych Rocha i Donata; 
szepcą pacierz za prałata Budkiewi­

cza,
znajomego niegdyś chłopca w jasnych

[włosach.

Wybiel mię krwią Twoją, bo m oja— Żaden nie ścisnął mu ręki druh:
[nikczemna, był jeden kat, żołnierzy dwuch, 

ocal mię Twą modlitwą, bc moja —
[przyziemna.

nieznośne serca brzemie 
bizęk kaiabinów, lepKi grunt, 
gdzie codzień pada stłumiony 

i jęk wcieptany w ziemię.Wrosłem w  kraj mój jak zyto w rolę
[rozoraną

i jak ono dojrzałem — aby m ę zer-
[wano;

wszystkie soki mej Polski wchbmia- 
[łem od dziecka, 

ani rosyjska, ani niemiecka 
— polską m. była Poiska!. j k pacierz, 
poiską — jak macierz.
«.I teraz jeszcze wyiwać się nie mogę [ s>anie p zeciw ofiar kat

bunt

Cnowano razem dziesięć ciał.
2 nad mogiłą chińczyk stał 

i liczył pokos nagi...
Ale nadej'dzie Boży sąd 
i ciało ostatnie wyaźwignie ląd 

nad królów sarsofagi!

zawsze tu jakoy olilej do niego, 
niż z nieba, co go straże anielskie

[strzegą. 
Ale to mię za skarano ślepotą, 
i oto
nie widzę oczyma temi 
-  jak inne dusze — żiemi!
Powiedz te  mi tedy dobry człowieku, 
p ;ilgrzymie litościwy, 
czy moj Wołodia po ziem jeszcze 

chodź żywy?*

X M o d L tw a  ks. B u d k ie w ic za  
p rz e d  śm ie rc ią .

|z tej todzimej roli 
i godzina mej śmierci jeszcze bardziej

[mię boli.

[nie*

Odetchną] ciężko Lenin car J 
i bliżej Fomę przywołał, 
aż się jedną ręką dźwignął 
1 trochę usiąść zaołał 
l pyta się: «A widziałżeś ty, Foma, 

[zbrodniarzy*.
I rCzemu nie, Foma na to,f «Jak Ciebie — twarzą u twarzy*.
■ i jeszcze się dźwignął car
. i pyia: cCzy barazo trwożneT*

•Nijak nie, batiuszka Włodzimierzu
[Iljiczu,

śpiewają pieśni pobożne*.
«A jak arcybiskup ich, 
czy’ chodzi boleścią zdjęty?*
• Ni,ak n ;e, batiuszka carze.

. słucha spowiedzi świętej*,
p «A drugiź ten sxazaniec,

czy pisze ao krewnych listy?*
«Nijak nie, batiuszlca car, 
modli się do Preczystej!*
I jax wsDomm&i sobie Foma ich twa-

. . frze»
IgĘKfił się rozognił i kięknął przy carze: 

Mówię tobie, batiuszka Car, Wło- 
[dzimlerzu Iijiczu, 

że widziano nad nimi amelsKą straż

Więc wynieśli inni żołnierze Fomę 
w drogi dalekie, w podzemia niewi­

d om e
a gadka krąży po Rosji i krążyć nie

[przestanie
0 krwawym carze, niewiadomo już—

[o Leninie, czy o Iwanie.
IX W ielk i ty d z ie ń  w  K rasław iu .

A dlaczego posmutniały krzyże w 
[Krasławiu nade drogą? 

a dlaczego ryb.twy na Dźwinie za- 
[płaitały nad wodą? 

Brzozy sloją na gościńcach całe desz- 
[czem snłakane, 

płoty nisko pokiękły, czują żałość i
[stratę;

1 piasek s>ę przesypuje m.ędzy kole-
[jami,

o tem. skąd ta boltść płynie szep
[tem radzi; 

staw jeszcze lodu całkiem pod most 
[rzeczułką nie zrzucił, 

cały się w nieoo zapatrzył, cały się 
[do nieba obrócił.

•O  Chryste, coś pasterza siwego od 
[śmierci wybawił, 

jakże mi dziś umierać, gdy mię nikt 
[nie pobłogosławił... 

Odjęli mi Twój krzyż..
...Odjęli mi katy 
kapłańskie moje szaty.
O... słysz!..
Ty jeden znasz duszę człowieczą
widzisz rany, co ją kaleczą,
przejtzałeś otchłań win,
ty, sam — Człowieczy Syn
Synu Człowieczy i Boży,
niecnaj duch wreszcie broń złoży,
mecn się z czujności rozebrać mu

[wolno,
niech się uniesie jak puch drogą

[polną,
aby się zasiać—drobiną wieczności— 
śród Twoich włości.

i zdziwi się i zblednie świat 
i łanem się polozy 

i złota się otworzy głąb 
i z krzykiem ziemioburczych trąb 

zakwitnie wyrok Boży!

, 0  matko biedna 
o stara Uijanowo — Pani, 
spieszno tra tam odejść, 
gdzie króiują wybrani*.

Gdy będę umiera!, Boże, i dusza opu- 
t [ści me c,ei zięonące, 

daj. mech n? jeanę chwilę oczami Xll R o z m o w a  d u s z y  z b a w io n e j  
[dalekość roztrącę, B udk iew icza  z m a tk ą  Lenina,

niech -  zanim oczy będą już tylko Szed[ sjUga Boży, ksiąaz Konstanty
[na wieczność otwarte— Budkiewicz i ................

ujrzę przed sobi? Polskę całą, jak
tysiącbarwną i krzyczącą ka'tę. nag]e mu Się zCjał0] 

niech usłyszę — z  muzui=ka, z  kra- i e - jest nie całkiem ,am;
[kowska, z góralska mowy, więc przerwał różaniec pacierzy, 

dźwięczące jak puhary — mebrny, pairzy _  ktoś obok bieży,
[złoty, kryształowy... dusza m Ja , starcza, osobliwa,

..Niech skowronka w locie popieszczę. smutna wielce — widać — 
niech mię oświeżą nad Warszawą i ^hoć chustą oczy zakrywa.

iPoznanem padające deszcze, R-zyżyk m? na sukni 
niech się w lo re  na chwilę tvlko na ^.-izaizanej, zrudziałej,

[ziemi polsiciej położę, 5 apUKała, ale tak smu.no 
Zbawicielu, Duchu, Boże!... _  aż staną[ zum iały .

« 0  powiedz mi przynajmniej, 
ram staniesz w  bramie gwiazdam

zasnutej,
czy mój Wołoclia syty,

odziany i obuty?»
•O  matko dobra, 
o biedna matko drogc,

ju± nnżłto ..iebie- spieszno m bardzo 
ich bram dojść do tronu Boga

• Więc mi tylko powiedz, 
bo mói wzrok się w noc zanurza, 
czyś wiaział Drzy nim oiisko 
lego Ar.ioła Shóża?»

sO stara Uijanowo, 
o Pani nieszczęśliwa, 
muszę już Was porzucić, 
bo Chrystus mię przyzywa*

W giob.e ieźy święte c ało Chrystu-
[sowe

całe w biały całun upowite,

Tak daleko zostało to wszyslko co
[moje,

tak się stało znikomem!
O zbnż s.ę do mnie, gdzie samotnie

I stoję
za progiem, za aomem.
weź mię za rękę i prowaaź do celu,
sługę z niegodnych grzasznego naj-

[więcej,..
Zbawicielu... Zbawicielu...
*baw jaszcze jeoną duszę, gorszą od

[tysięcy!

już idą!... już u drzwi klucz zgrzytać [ mówi dusza źałośliwa w te słowa:
[zaczyna... „Jam jest biedna matka;

W Imię Ojca i Syna .

•O  dubry mój* człowieku, 
boję się pytać dalej... 
...Wielu tu przechodziło, 
nic mi n e  powiadali*...Stara Uijanowa *) 

m im  jednego syna 
Woiodię Len.aa.
Och biedneż moje stare kościi...
... Dobre dziecko było od maiosci.
Strasznie mi beż niego tęskne 
i do nieba niesporo;

i krwawy na ścianie p.wmczej ślad chcieli mię tair wziąć, alern się skryła aż kolan? rozranię, 
jo nowym trupie świadczy; j może mię stąa nie zabiorą; ahy miał naa Leninem

bez stówa stata czerwona straż... __________ co rychlej zmiłowanie.”
...Ty, Boże, w. .zineś, j  Bożt, skarż "y Lenin, jes t  to przezwisko, nazwisko 

[siepaczy. właściwe brimi Uljanow.

XI. Śm erć  ks. B u d k ie w ic z a  _ 
ręk i  o o iszew .k a .

Zabił go wystrzałem z brauninga
[kat

„O matko najbiedniejsza, 
mija moje godzina, 
będę p ro s i  u Cnrystusa 
miłosierdzi? dla twego syna. 
Eędę na klęczkach prosił,
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przez W u e n s k ie  o w - .z y s  w o  o sa d y  lo w s k je_,0> ty,. H e n ric b *  L  Z b .g n .e - sk.m . A  j - k o  u z it c k o  s k a ln e g o  P o u - o zia ła ń  o p r - c w a n e  p i zez M .ń s k . k in c ó w  ro zeszła tę p o g ło s k a  iż  w  śn ic k ,e 0  z  brgjąia w  rę ku  s ia ł n a  

k oicjow ep w a. J Kopoibw nę, W . Ł u k a s z e w ic z a  h , | a. ‘  a urodzą P ^ d O -  U jętv w  s p c s ó b  n ielegaln y p rze kro - w  k u rh an ie  zostało zn ale zio n e  złoto. s  | 0̂ A  artnjj 0 ;sk ^ j.
AKADEM ICKA, j St p rzewł0 ck,ego i innych Poza- ba „o. ukucnał je . mdotfcią t *  niCh c ył granicę z Rosji, iecz w orodze W niespełna dohę iiosc zł ta dosie- Na naboieństwie obecni byli m.

-  rt j  Z e b r a n  e  z a r z a d d w  k o 'ł łem  w y b ra n o  k o m isję  re w izy jn ą  i pr J >  ̂ apauc s w . c i i  ro u .K o w . o b -  d n  V /.ln e  z u s.a l p o c h w y c o n y  i o sa - gł« J Je c z e k  i: w zn ie ciła  w y o b ra źn ię  jn ge n erał ^ bof r M u ś n ^ r 5; m in i-
a r o w i  c i o n a l n y c h  W  ubie ła nie- u sta n o w io n o  sk ład  są d u  h o n o ro - ig io ż a  n ,“,Sl‘i  1 in ia s.e czk a , k ilkaset d z o n y  w  w ię zie n iu , b zcz e g ó ły  are* j P i  ) y z> ' ^ \e r  S p ra w  W o js k o w y c h  gen. Ż e n -

ó ? b ? ło  s?e o ólne T b - a n e  w ,g o . S  " y ^ a d o w  w ygłos,t, w sz ę d zie  z  em  sztow am a tr ^ymane s ą  w ta ^ m m c y . ^ ł o  d o  tego że p o lic ja  z m u sz o n a  f  M«J,* W u is k o S d j Fran^
^ a r2 M 0 w  ^ có ło ro w  m ciona?nvchŁU .& B ^ -  W a l n e  Z e b r a n i e  o f i c e r ó w  p .a > t h u * Ą .y .  -  ,x) Z b . e g  z L i t w y  O n e g d a j b j a  zając sięI ^ h r o n ą  k u rb e n u  od ^  » . 0 ' l0n t;  t , ,ei o ł ,K

U k o n sty iu o w a i Się zar„ąd w  o s o - r e z e r w y  K o ł a  W i l e ń s k i e g o  W  K tó t P UW ieai h ,c koSha g ó i i na o d c in k u  V k o n ip a n ji S t r a ij  G r a -  n i p n r n J a ł^ i n n  rh  Ho 't n  K o n a rze w sk i, S u szy ń sk i, K e ssle r, L a ­
b ach- or, PetruscW iCz ( b r l z e ^  B e d m u  13  b m  w sa li K asyn a .a rn iz o - j ic h  s j ^ ^ 1 J™0  w p o im y z n a * c a  iM cznęj, na p o g ra n icz u  n.ew skicm  k ry cia  n ie u p o w a ż n io n y c h  d o  ro zk o - ^  ad
d le w s k f  tv n re z e s .  i Sledzm ski: se- n o w e g o  o a o y to  się w aln e ze b ra n ie  m s z y c h  kIdltl g ° r -'kl(-‘1* u*n “ n y Plz t z  ’ 0a.,ał za n z y m a n y  p rze z  o rg a n y  p o - !  P o śro d k u  k o ścio ła  s tanęło  5  sztan-

k r ', r7 Z w ią z k u  o fic e ró w  re ze rw y . S ia w iło  prasę k ra jovvą 1 z a g ia n ic z ^  za z iu -  liry jn e , pc p rz e k ro c z e n i3 g m m cy  °  °  .“ n ^ P p rc z y ł '° s  d aró w  i deiegacje p rzy b y łe  n<> ajazd
lar.3  o rz e d s ta w ic i-1 i na o ó n o -  s i? o k o ło  100 cz ło n k ó w  Z w ią z k u  k - niite 0  m O w cę um ie s u u ą  i s w y m  n^jak M a ija n  S u h y n sk i. P o d czas d o -  ,s l w -eiciza tylko że w  każ- x . p o ls k l z  k tó ry ch  w ile ń sk a

DOiJki ; | K r a d ? w  k w i r o w n c t o -  Z eb ra n ie  z .s z c z y c ił s * ą  c b r c n o ś c ą  S t e T m  ^ - y c i ć .  c h o d z e n ia  ó o ł.y ń sk - o św ia d czy ł, i e  * i  sp ra w ie  c h o ć b y  n ajb ard ziej zm y- b
• ? n v i h  X  K -  p u łk - P o p o w i^ .  D o  p re zy d iu m  p o  y N ie w ą  ph w ‘e» «  c ‘ ‘e W lln o  - 7 * P o c h o d z i z S 3w el i zb  e g ł z  L iiw y  ślo n e , zn ajd u je  s-ę część praw dy. „ a . it w .e  u cze stn icy  z ja zd u
S z e s e  w k o ń c u  m ?rca w w L s z a i i !  w o ła n o  m jra S zy srK O w sk ie g o  i K o - 5 i e ” e r.» K g O  w yKiady. K aZ u y - b y  u c h y lić  s ię  o d  p o o o ru  w o js k o - N .e o a w e m  zo b a czy m y  d o rdy nd u  d o  R e -
w o i a i o  pu Fetrusewicza i B cd ,ew - z ło ^ sk ie g o  o ra z k p tn a  .Ałotkowsk t go. bow iem zechce -zobac*Żc p iz e c u any  w ego . r » P i D v  ^  su rsy  O byw atelskiej ,  g dz ie  lozpoczę-
^ k tŁ O  P osiedzen ie  zagai* p j łk .  Pop o w ic z .k td  s jrój góralski.  — P o z,łiem 2t>oaCzy. c  ł, r .  C z y j C  K C n i t ?  to  ob rady . Przy tt j ,sposoD nośc i  gen .

ZEBRANIA l ODCZYTY rv w  podniosłych srowach nawoly- my 400 puezroczy z a-szych g0r — Magazyn mód .M aryla ' za- r , f> na .,i,Vv Muśnicki dokonai przeglądu zgro-
wal do pracy na polu wiedzy woj- dwu wykłacacn) najlePi O,u l tego miast dekoracji okna w dn u pogrze- v.łeKawy w ypaaeic  na ulicy &te Dowborczyków.

— T o w a r z y s tw o  P rz y ja c ió ł  skowej i przysposobienia woiskowe- rooia.u w Polsce - u - ł y ^ m y  gwa- bu ś. p. Arcybiskupa Cieplaka składa iansKiej.  ̂ Zebranie otwerzył przemówieniem
F rancje  Na zebraniu lygodn.owem go wykazując potrzebę przygotowania rą góralską opowiadane ‘taUtijy _  5 złotych na kuchnię dla bezro- Przechodnie ulicy Stefańskiej byli generał Dowbor-Muśn cki, pocztm  
Tow. w ickalu Klubu Sz,echeckiego rezerw dla wtjska. Pc  omówien-u posłuchamy opo» ladań °  wSu,ow- botnych. «  tych dniach świadkami ciekawego zgodnerr.i głosami, został wybrany na
(Mickiew rza IW) we srocę 1 m. jeszcze kilku spraw związanych z kach po najozikszycn zakąikdch Tatr i pernego humorystycznych morneri- przewodniczącego,
o  geaz. 8 m. 30 p Emnja Maiecka życiem oncerów przvs’apiono ao wy Bet-kiju i Pienin — wreszcie u^ły’ R a n r f a  ? ł n r i 7 t p i  C l h r u d ^  tów zajścia. Mianowicie około go- Przemówienie powitalne wvgłosii 
wygło,i odczyt na temat ,Le role de boru zarząau, do którego weszli— Szymy przecudne, smętne i dzikie “  . . . a  dzlny 12 w południe przejeżdżał uli- uoseł Załusna, poczem żab a., głos
1‘Hbtel Lambert dans 1‘emigrabon mjr. rez. Sumorok Leor,, członkowie piosenki laszych zbójników czy ju- D O Ż H l C e  Ż V ( l C V i S f c i e ,  cą Stefańską wóz zaprężony w parę uelegaci poszczególnych oddziałów, 
pdloaaise*. Wstęp wolny dla czion- por. tez Matja sz, Pozoryski, Sieiecki, hasów tairzań ikicn, które p- J. nam ‘  pięknych i rosłych koni' Naraz z Pięknem-pizemówieniem powitał ze-
ków Tow. i gości. Bobmsk1, Wmbułowicz i kpt. rez. So zaśpiewa. Niewą pliwie, źe wszyscy Niedawno pisaliśmy o napadzie choon ka dopadł koni jakiś młodzie- branych kolegów, włościanin z pc
L  — (n) Z e b r a n ie  e m ig ra n tó w  becKi, na zas'ępców por. Ławry,,o- miłośnicy gór pospiesza, na te wspa- na synagogę pizy ulicy Niemieckiej, niec i chwyciwszy je u pyska wóz wiatu Tarnobizeskiego w Małopu'-
rosyjsKich. W ubiegłą medzie ę od- wicz i M ongud—Następ li t  w związku n iałe wykłady — tembaraziej, te ce- Ooecnie mamy ao zanotowania pow- zatrzymał. Na zapytanie właściciela =>ce, Michał Piwoła, uczestnik walk
było s ę  w loKalu pizy ul. Dąorow- ze rjazdem delegatów zv. ązków of. ny bjieiów są niskie. tórny wypadek podoony, lecz tym odpaił >ż konie stanowią jego wła- Lgo Korpusu.
skiego 5, zebranie Rosjan emigrantów ez. który oebędzie s ę 28 b. m. w _  Sprustow.nie. W nirdziemym nu razem z pomyślnym rezultatem d,a sność. Właściciel koni sądząc iż ma Następnie sekretarz Zarząou Gen-
w  celu dokonan.a wyborów delegata Warszowie wybrano 4 ch ueitga ów mer— Ws.kuitk tłęou koreKtorskkgo we złoaziei, miat.owicie w dniu 14 bm. doczymenia z warjatem chciał napast- tralnego p. Wcreszczaka i p M,erzf
na z,aza monarch.siów rosysK.ch, P P  Rochowucz, MłOlkow^k, Przy- wzmianek «Pochwata. zostało zn ek-ziałcone zosiała pouczas naooZtństwa w Loz ka ootrącić i jechać daiej, mc jeanak jewski złożyli sprawozdania, jeden
który oubęazre się w Paryżu w ;dmu łuski i Bolicki. Przed zakończeniem wy^mk^wan^Oiszanski^cc^ini^śzym^pm6* nicy lz- . ,nle‘-gemów przy ulicy Ży- me pomogło. uziaialiiości Zarządu Centralnego,
4 kwietnia r. b. Vkobec tege, źe ze- zebrania wysunięto proco^ycję wy- giuj^ny aowskiej skonstaiowaria ktadzieź Młodzieniec stanowczo uparł się drugi sprawozdanie finansowe,
b rane  było baidzo nieliczne, ,wvbory słania depeszy do premjtra Sk zyri T F A T R  ł M IJ7YKA CZIe,etB .rodałówJ ocei.ianycn, nie i om I nie doszro do bójki. Na Po dyskusji udzielono inrządow?
odłożono ao dnm 21 marca. ‘ skiego z źymen cm, owocnej pracy J 1 ' i- i  ' / • .  j((E2ąc waności historycznej na 1000 szczęście zbliżył się posterunkowy i jednogłośnie absolutorjum.

— W i te k o m i t  ź y d o w s k  e g o  d la  w sprawie wejśc a Po ski do Rtdy — Reduta w t e a t r z e  na Pohulance ooiaiow. Jak stwierdzono kradzież po zbadaniu zajścia odprowadził wóz Długą dyskusję wywołała sprawa
b e z r o b o tn y c h .  W umu 13 marca rb. Ligi Narodów: W nicstk jednogłośnie ozi»mj powodu po^ricuu X .̂r ciep„ k» dokonaną została pized paru oniami do komisarjatu, gdzie spisano proto- nakreślenia p.anu aziałama siowarzy-
w gmLcnu zyaowskiego teatru ;luao- przy^ęiO. Poczem zebranie zamknię 0 . djrtkcj'ą*djo*^d*ma^o)iyckSe^ lu>i>eimt- P 'zy Pom«>c> specjamie aorobionycn kół. Jak się oka.tałe mtouziemec oko- sztma na przyszłość. Ścierały się tu
wego przy ul. Ludwisarskiej 4, od- (b) «. Zl Wkiazowskicj. -,ic«t»ujiJklera wytrychów Piócz lego śiady przesię- 7.ał się prawym właścicielem koni, dwa prący; jeden zaznaczen.a otwar-
był się wiec, zwołany prztz żydów- — Z w y cz a jn e  w a ln e  z e b r a n ie  tsynitonję Pateiycmą ółjkowskiei o, ^uitę pstwa wskazują iż kiadzieży dokona- gdyż takowe już przed paru miesią- cie swego stanowiska politycznego^
ski komitet uia bezrobotnych. Na cz lo n k o w  W iien sk ieg o  T o w a rz y .  Pe; r ’J,ut °  le8a ^  *x r f r u,.ę *,’ńr ' 11 żtoozieje dokładme obznajc mieni z cami zoslały mu ukradzione i pocno- arugi reprezentowany przez generał*
wiecu tym przemawiał Dosełoa sejm Łtwa P rzeć  w g ru ż n c z e g o  odbędzie Wy* w  dniu tyiw^pri padi 25 o ur2^Jztniami bożmc źywowsk’ch i to ażiłv z gm. Rudziskiej. Dowbora, eliminowania wszelkich
Dr. Wygodzki, d-r Szaoad i radny się d a  30 marca r. b. o godz. 6 pp. itmia mapi a pteiw,*t, o Drłcastrwien.a prawdopodobnie ci sami, kiórym się Zatrzymany woźnica tłómaczył się akcentów politycznych przy pode, 
miejski Kiuk. Po pizeczytanu spia- w lokalu Przychodni Poraani tegoż «Weseia» w pis.iek po raz pierwszy *o- nie uaała poprzednio kiaozieź przy iż konie kup,ł na rynu w Drabach, mowanycn lezelucjach. ^
wozdania przez radnego K.uka zozia- T-wa (ul. Żeligowskiego d. Nr. 1 n Ŝ 3 ■¥pt,lcClJ *P°}r. U*1C)* Niemietkitj. J„.k widać z po- nic nie wiedząc o tem że sąkiadzio- Vi/sDÓina biesiada kcieitńska w
łalr.rśc. powyższego Komitetu, wy- m, ló). rShÓAystoficiąlubrie, io*,,°k«1' 'uj.? wyżsżego opeiuje tu oobtze zorgani- ne. Daiszem dochodzeniem zajęła się salach Resursy Obywatelskiej, zakon,
mka, źe za m-c luty rb. gmina ty -  Porządek obrad: 1 Zagajenie Pre- Luuw.» boickiego, który w tym  roku ot- zowana banda (w) policja. czyłc zjazd.

KiCISti t - T *  — g w g a a - Ł i r a g B
■> 1 1 1  t i i d a i  M n  n ć « /  1 i r n w \ ^ 0 b , l z  ^ ei m N e  o d j ^ d  z ł i a m o n r e i  pmez Am erykę, O c m i  K L L T U R A L N O O S w  1A I U »  V i f  j| p in y ,  Ja p o n ję  > k o re ę ,  Cfnny lnuję i \«

Dziś będzie wyświetlany wielki fum kiajoznawcz; w li)  aktach
■' ;mematogiaficznr z podróży 

Świata D-ia Colma Russa. 
Ocean spok oj ny ,  wyspy HawaJ 

>- *- 1 ^  u * .  ■ - „ w  . . . . . . .  - i - f u  p m y ,  j*p<mję i isoreę,  wm ny .  i n d j '  l w y s p ^  Hgii.
SALik U lEjS kA  (ul, Ostrobramska 5) ''.asa czynna: w atedzielę o<i go z. 2 m. 30, w po<vsz«an:e anie cd goaz. 3 m. j(L

Początek s susa.- od godz. 3-ej ve powszednie dme od godi, 4-ej.
CEN A B luETO W ł ^a ei o0 gi Amtueatr i oalkju 25 gr

Od dnia 27 lutego pobiera się dodatek na pomoc beztobo nym od biletów: n? pirter Id ^r., balkonu 5 g

K ino K a m e ra ln e

„ P o l o n j a ”  | |
ul. Mickiewicza 22

w sztctiwiaiowy ezlager 
ostatniej prooukcjP  

W ielki di^mai iy cio * y

Najnowsze tańce

D z ie w c z y n a  z  z a k a z a n e j  dz ie ln icy
i 8 aku Osnu > na tie mdi se poswięcenis. z ut ziałem na piekn.ejf ,.e> 

ameiy ank, UPRIS KENYON. 
schodnie, Pożar okieta' Prześliczne widoki wschodnie! pakaznna c.ielnica mętów 

1 społeczny, h apaszów i hacdir-rzy żywym towaiem.

Współczesny s^ansac -kiyu inaluy diamai z nizin i pałaców Pazyża. 
jaaaosy o . ć 8 i 10 w.
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S P Ó Ł D Z I E L N I A  R O L N A
= a  K R E S O WE G O  ZWI ĄZKU ZIEMIAN
ZA WALNA 1 telef 1 — 47; BOCZNICY KOLEJOWEJ telef. 4 - 6 2  

SPR Z E D A JE :

KARTOFLE  
OTRĘBY p s z e n n e  i 
O W i E S  

ŻYTO 
PSZENICĘ  
JĘCZMIEŃ

WAGONOWO i NA WORKI 
od ICO kL Z

NAJTANJEJ-GDYŻ W PROST

żytriłe

m
m

m
m
m
H
g

* 2

I.OCO 
D O S T A W A  do 

O D  P R O D

S K Ł A D
D O M U .

U C E N

a  m

L a m i e n  & ź o ł e b u .  e
zmiękcza I usuwa CHOLEKiNAZA H. Niemojewsklego. 
Kamienie schodzą bez bólu. Ataki w zupełności ustają.

( p o c z ą t k o w e ) i  Ból w bokach ł (udku. podseroowyn_ (j-.lzic 
«*iiodzą się śeb.a) Pobol«wania w wątrobie. Skłonność do olwl. ukcjL 
Język obłożony, odbijanie gazami wydęcia 1 burczenie w kiszkach, 

bóle i zawroty głuwy.
( p o d c z a s  a t a k ó w ) ;  w dołku i wątiobie silny ból, który a:ę 
rozchodzi ku eironie tylnej— w pasie— krzyża— sięga „ż pod łopat­
ki Wzdęcia brzucha, ruzsadzinie żeber 1 parcie na kiszkę stolcową
N iek ied y  w y m io ty  żółc ą, d reszcze , zim ne poty,

żółtaczka.
Sprzedaż w  aptekach i sk.ad tcb  a p tjc z n y c h  S k ia d  głó w ny:

W a rsia w a  N ow y-Sw iat 5 , (lewa oficyna 1 piętru).

GDjooiy
QDjtn»v I

W i e l k a  w y p rzed aż ;
O b u w i a  s z w e d ł k i e q ol » fhy

męskiego, dam skiego 
i dziecinnego

oras K A L O S Z Y
C e n y  z n a c z n i e  zn i żone .

„ H f t l & Z "  , jDom Handl. 
Kom.

T ro ck a  11, Tel. 436 
podwórku na prawo

Premjeral rum , który zachwyca, po ywa , wzruszał i  stije lż  ak ów r.izcm.

Helios? %% Dz!ecfe*  p a ry s k ie g o  b r u k ui  I I  K  t  Wsuóiczesny s>.ansac-l i lnalny diamai 7 u n i  na.arów Hajvża

,̂11 »2!iSL'2£iś?2ECL j is S

i i
Komornik przy bądzie Okręguwym w 

W ilnie, Antoni Sitarz, zartreszkały w W il­
nie przy ul. św. Micnalsk ej Nr 8 z^odrle 
z art. 1Ó30 UP ogłasza, iz w dniu 22 
marca 1926 roku, o godz, 10 ej rano w 
Wilnie przy ul. Kaiwary] .kiej Nr 6 
odbędzie się sprzedaż z licytacji pubhcznej 
mają'ku ruchomego Poznańskiego Tiwa 
«GambrInns», składajjcego się z 4-ch koni, 
up-zęży, 4-ch platform i 4 ch sań oraz ma 
szyny do wyrobu wód gazowych, oszaco­
wanego na sumę złotych 1500 —  na zaspo 
kojenie pretensji Jeizego Lunomirskiego w 
aumle 4.171 zf. 80 gr. z proc.

Komornk Sąaowy
(—) A. Sitarz,

Pergaminowy papier 
Mirkowskl.

7.e względów hygienjcznych wymaizajde 
wstęlzie zawn'ania p.oduktów  w per. amin, 
zwłaszcza mięsa, wędnn, ś.edzi, ryb. masła, 
s< ra, szmalcu, pieczywa, cukrów, herbaty, 
Zawijajc e w pergamim posiłek DzkoIny 

a! a jziec..

Polec?my barozo gorąco rodzinę 
inteligentną zam. w Wilnie: czworo 
osóo b ez  raiu.iku ginie z  nędzy, 
wszystko j> ż wyprzedali i rylko cu 
du B jżego oczekują. C łowitk o ka 
m iednem  sercu w y sz e d łb y  z tego 
przybytKU niedoli,  ze ł/ą w oku. Łas­
kawe daiki przyjmuje Atim. „ołowa*.

Kto p a rc e lu je  m a ją te k  lub 
s p i z e d a j e  sw ój d o m ,

niech pamięta, że łatwo lekkomyślnie 
inia-nować moie żmudnie otizyma­

ną a cenną gotówkę. 
Zgraszać s>ę po najl psze, fachowe, 
a B E Z P Ł A T N E  porady do

Domu H -K. „Zachęta" 
Portowa 14 tel. 9

Na odpowiedź załączyć znarzeK 50 gr.

m m

Crra<y, g o b e l in y  d o  s to łó w  i 
m e b l i ,  d y w a n y ,  c h o d n i k i ,  
b te z e n t  d o  fui, kalosze. Wszystko 

po tanich cenach tylko u

DEMANDEZ
i

au jou rd ’hui m ćm e un aboenem en t de 
tro is m ois A bsO L U M B N l GRATcJlT 
A une g randę Revue P oly teclm ique 

mensuelle

IN G E N IE U R S  f t  T E C H N IC IE N 3

Vous reoevrez en mSme fem ps franco 
la b r o c h u n  „L e Rógne de 
L’Electriciie”, qui /o u s do nera le 
moyen d ’occuper i  b ref dńiai une 
brlliante s itn a tio r dans le . yasie 
dom aine de PE leatro tecnniąue. Lcriyez 

au iou rd 'hu l meme i

IN G E N IE U R S  ET T E C riN IC IE N S

40, r. D enfert-R ochereau, PARIS.

tejna.
ul. R udnicka Nr.2.

W .Z .P ., W ilno dn. 3-III-26. N r 9

Pracow nia
ZębówSitucinyęhP^.^^,,^ 
Ł. M lnkler. ul. wił 4* m.

Akuszerka
W.Smiałowsfc*

od gOĆŁ.

leuska 21. WZP Nr 63.

Doroczne Walne Zebranie ■ Di mED

C zlo n k a w  St-nia Tech. Polsk ich  *. MafltljSSlS
a u io b ia . Włtol-c h o ro b y  a lcorner 

odbędzie sie w» środę dn ia  17 m arca o go -d o w a  41 1 m . 4 gociz- w e n e ry c z n e  
dżinie 7 wlecz w lokalu w łasnym  (ul. W ileń- * } :
śjra 33). U prasza sie p p. C złonków  St-m a -  W .Z.P. Nr 48.
oj.konieczne 1  punktualne prrybycie. 9 pcknjenu ,, kI _ ,p.

lone z oudziel- , rR aaa S tow trzyszen la . umenion. .
nem  wejściem łaz en- czy do sprzedania^- 
*a. elektr. ośw ietlenie A rado rność :-stzecze  1 

wynajęć'*. gPańska, Abiamowicz.
4 m. 2. M as aż

Zakład
gorsetowy „IEANETTE“

Mick.cwiczu 22.
Otrzym?no n o w e  m o d e le  pasów.
P a s y  gumowe, lecznice i specjal­

ne Jo  odm. stanu. _
Obstalur ki weoług przepisów le k a r z y  t e 
T am ie po trzebna zdom a p au n a  1 uczenie*

4oo złotych. _________
Stała pensja, iub prowizja. M oże»« ,-
zarobić każdy pracując w obiębie a y l t l l l l l l O  
swej miejscowości (podróżowanie i hsharmonja
zbyteczne). Refleksuje się tyiko na ;C*rgąn» do ®przef' l  -» , . „
po lnych- uczciwych i . pracow ityett w ^ ^ U / j a n c  e 3 M ic iT ^czT l ^  Śi 
ludz’. rotrzepa 40 zł, jckn kau:ja .skit ,0 rocznik l897,we 5cie z placu Ka 

Ajencja Wshodnia, Ki. unieważnia się. tcdraluego.
towice, ul. Kościuszki 3 pod „400“ u— -------------  W. Z. P. Nr 1 Wuno,

t w a r z y ,  
najnowsz- 

stosow anie F 
diolnx 'u . Usuwa<ie 
zm arszczek. F a:b ,9 ,a- 

w io .ów  Elektry, 
sprzeda- zacja kosm etyczna

Skład szkła okien­
nego

S A L E T R Ę
f so a o w ą j  dla w ęa lin ia izy  i hut szklanych

ZAKŁADY ( HEM. „ P r U S z k Ó W 11
W skrzynkach pc 100 kg Listy i zamówienia 
adresować Warszawa, Złota 61. Zakł. Chem. 

, .H ru sik ów “.

ieszaanie po w , - SPrzedat 8zkl“ p0  c t ”

r - ' Irf" JSr-., ■

i

i
'W

M
tamże

najęcia z 5 po- i.ach konkurencyjnych 
koi, kuchi z 

w?nną, ka alizacją 1 
*e wszelkiemi ńówo- c u r lc lp n ia  n d  7 }  
cresnemi w/KOd im l S Z K ’e n i e  0 ł - °  
hj. .eatralna 5 m 1 metr. kw.
(na Pohulance (u wła­
ściciela w goaz. 9 m. , . . .
30 g. [6 m. 30 rano W .  W O ź H i C k i  
. g. 3 ł .  30 g. 3 w,

Wileń>ka 17,.

dn. 304 1926. j£

a u i n y  1 .0 0 0  — j 
5  0 0 0  d o la r ó w
ulukujemy j.ai az 
na 1 hipoteki de­
mów w Wilnie i 
na inne tylko pier­
wszorzędne gwa ' 

rancje.
Dom M a d i Kom. 
„ Z A C H Ę T A  

Poi towa 14 lei 9 -

Wydawca Stan isław  M a ck itw icz  — F u s k to r  4 z t t f u  K n i ł o u f f e t .  — e >;ptwifcda.isiny (.gaszenia c-enon LAWińsKi. Drukarnia >WyuawRictwó Wileńskie", Kwaszeń* 23.


